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Prezydent Litwy na Olimpiadzie

Wyjazd do Atlanty
W  nocy ze środy na czwartek 

prezydent Litwy AJgirdas Brazau­
skas razem z resztą olimpijczyków 
litewskich odleciał do Atlanty spe­
cjalnym samolotem "Lietuvosavia- 
linijos", donosi ELTA.

We czwartek A. Brazauskas 
zwiedzał stolicę X X V I Igrzysk 
Olimpijskich. Wieczorem uczes­
tn iczy ł w p rz y ję c iu , k tó re  
Międzynarodowy Komitet Olim­
pijski (M KOI) wydał na  czcić  
przybyłych na olimpiadę przywód­
ców państw i rządów oraz innych 
wysokich gości.

W  p iątek  p rezydent Litwy 
zwiedzi wieś olimpijską, spotka 
się ze sportowcami Litwy, zapoz­
na z ośrodkam i sportowymi, w 
których trwają przygotowania do 
zawodów olimpijskich. Wieczo­
rem  A. Brazauskas będzie na ce­
remonii otwarcia Igrzysk O lim- . 
pijskich.

W  so b o tę  prezydent Litwy 
b ę d z ie  o b se rw o w a ł zaw ody  
pływackie, w których wystartują 
Nerijus Beiga i Dita ŻeMenfe oraz 
mecz koszykówki między Litwą i 
Chorwacją. Następnie prezydent

spotka się ze sponsorami drużyny 
koszykarskiej Litwy. W  sobotę  
również przewidziane jest spot­
kanie ze wspólnotą Litwinów A t­
lanty oraz Litwinami z Ameryki, 
którzy przybyli na Igrzyska Olim­
pijskie.

W  niedzielę A. B razauskas 
zwiedzi miasteczko Waycross pod 
Atlantą. Część zawodników lite­
wskich szykuje się tu  do startów 
olimpijskich. Prezydent po powro­
c ie  d o  A tla n ty  b ę d z ie  m ó g ł 
o b se rw o w a ć  zaw o d y  w e d łu g  
życzenia.

W  poniedziałek przywódca li-, 
tewski będzie obserwował przebieg 
zawodów ju d o  i pływackich, w 
których wezmą udział Litwini Algi- 
mantas Merkevićius i Raimundas 
Maźuolis. W  czasie pobytu w At­
lancie A. Brazauskas ewentualnie 
spotka się nieoficjalnie z  przy­
wódcami państw i rządów, którzy 
przybyli na igrzyska.

W  poniedziałek A. Brazauskas 
uda się do Frankfurtu samolotem 
linii lotniczej "Lufthansa". W e wto­
rek po południu prezydent Litwy 
powróci do Wilna.

Biuro opinii fijfewfafe fBOS)
rozpoczyna pracę

Proszę Państwa, BOS w róc i z urlopu ł  rozpoczyna swą 
' tłalność. Nasze pierwsze pytanie będzie dość maka- 

kna tę  porę roku, niemniej aktualne:

Jesteście za, czy przeciwko

nasz telefon Jest ten sam: 42-79-94. 
u w  dyskusji wazystklch, kto chce 

ten temat.

Przypomnienie
Użytkownicy zadłużeni 

energetykom powinni zawrzeć 
umowy o zwrocie długu

Spółka akcyjna "Iietuvoe ener- 
gija" przypomina użytkownikom, 
że  w  spraw ie um ów o  zwrocie 
długów powinni oni do dnia 1 sierp­
nia zwracać się do sieci elektrycz­
nych lub cieplnych. W zględem 
użytkowników, którzy nie zawrzą 
umów i nie wykonają w  ustalonych 
terminach wpłat bieżących, stoso­
wane będą sankcje, przewidziane w 
przepisach użytkowania energii 
elektrycznej i cieplnej, donosi 
ELTA.

"Lietuyos energjja" poinformo­
wała, że według stanu na dzień 1 lipca

za d łu ż e n ie  użytkow ników  za 
zużytą elektryczność i ciepło wyno­
si 290 min litów.

Rząd Litwy, uwzględniając 
powstałą sytuację, postanowił w 
d n iu  4 lipca, że  użytkow nicy 
zadłużeni energetykom za prąd 
elektryczny i energię cieplną po­
winni zawrzeć umowy o  zwrocie 
długów do dnia 1 sierpnia br. Długi 
powinny być spłacane równomier­
nie co miesiąc: za energię cieplną 
do rozpoczęcia sezonu ogrzewcze­
go, a za energię elektryczną do 31 
grudnia.

Wypadnie płacić za 
ogrzewanie klatek schodowych

M in is te r s tw o  E n e rg e ty k i 
zatwierdziło nową metodykę usta­
lania i rozdzielania użytkownikom 
zużytej energii cieplnej. D o ilości 
zużytego ciepła otrzym anego z 
gorącą wodą będzie też doliczane 
c ie p ło  z u ży w an e  p rz e z  tzw . 
"wężyki" oraz straty ciepła z  syste­
m u g o rą c e j  w ody. Z a te m  
użytkownicy będą płacić od 1 lipca 
za energię cieplną zużytą w całym 
domu, donosi ELTA.

Zgodn ie  z  now ą m etodyką 
opłata za energię cieplną do ogrze­
w ania pom ieszczeń będzie  się 
wahała w zależności od tem peratu­
ry powietrza i pomieszczenia.

Użytkownicy, mający liczniki 
depła, będą płacili za ilość zużytego

c iep ła  w ed łu g  w skazań  przy­
rządów. W domach, w  których są 
zainstalowane liczniki energii ciepl­
nej, nadal będzie obliczana cała 
zużyta energia cieplna.

Według stosowanej dotychczas 
danej metodyki nie było obliczane 
ogrzewanie klatki schodowej, nie 
oceniano strat energii cieplnej w 
łazienkach i w całym systemie wody 
ciepłej.

Jak mówi naczelnik wydziału 
realizacji energii cieplnej spółki 
akcyjnej "Lietuvos energija" V. 
Daunoravićius, spodziewane jest, 
iż nowa m etodyka zdopinguje 
użytkowników do zainstalowania 
liczników depta oraz oszczędzania 
energii cieplnej.

Uwaga! Szansa zdobycia zawodu 
I zatrudnienia

Chętni przyuczenia się zawodu szwacza maszynowo-kompu terowego 
mogą skorzystać z szansy nauld na kursie w Polsce w sierpniu br. Uczestnicy 
mają zapewnione zakwaterowanie i wyżywienie. Kandydaci są oczekiwani w 
siedzibie Polskiej Macierzy Szkolnej (ul. Paupło 26) w dn. 22-25 fipca br. w 
godz. 10-17. Dodatkowa informacja teL* 69-01-43; 69-01-84.

Inf. wt
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1 6  lip ca  w ileń sk a  a rc h ik a te ­

d ra  o trzy m ała  p rze sy łk ę  c h a ry ­
ta ty w n ą  z  u b ran iam i o d  o rg an i­
z ac ji c h a ry ta ty w n e j ■N/iltis" w 
B ostonie .
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Sentencja dnia
P o d c h o d ź  d o .ła tw y c h  

z a d a ń  ta k , ja k b y  by ły  tru d ­
n e ,  a  d o  t ru d n y c h  tak i Jak­
b y  b y ły  ła tw e . W  Jednym  
p r z y p a d k u  u f n ó i ć  w e  
w ła s n e  s iły  b ę d z ie  z b y t 
m ała , a  w  d ru g lm .- jg  n ie  
b ę d z ie  z b y t d u ż a . y

Baltasar GRACIAN

; W każdym nume­
rze "Kuriera Wileń­
skiego* — program 
TV Polonia 1 1 PolSat
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W jednym zdaniu
* Dyrektor generalny Międzynarodowej Agencji Energetyki Atomo­

wej Hans Blbc przyznał, że Litwa nie ma ani ekonomicznych, ani finanso­
wych możliwości zamknięcia elektrowni atomowej w Ignalinie, jednak 
wezwał władze Litwy, by jak najwięcej uwagi poświęcały bezpieczeństwu 
siłowni, zaś podczas spotkania z prezydentem Algirdasem Brazauskasem 
H. Blbc uzyskał zapewnienie, że siłownia w Ignalinie jest w centrum uwagi 
wszystkich odpowiednich instytucji Litwy.

* Gabinet ministrów zgadza się, żeby doradca prezydenta Litwy do 
spraw polityki zagranicznej Justas Paleckis mianowany został nadzwyczaj­
nym i pełnomocnym ambasadorem Litwy w Zjednoczonym Królestwie 
Wielkiej Brytanii i Irlandii Północnej.

* Kara śmierci na Litwie nie powinna być wykonywana, argument zaś, 
że rzadko ją  się wymierza, nie jest wystarczający, jeżeli się chce utwierdzić 
w nowej demokracji; na razie wykonywanie wyroku kary śmierci powinno 
być zawieszone, a później kara ta musi zostać całkowicie zniesiona —  
oświadczył Związek Liberałów Litwy.

* Zarząd centralny Partii Gospodarczej krytycznie ocenił propozycję 
prezydenta Algirdasa Brazauskasa w sprawie ogłoszenia moratorium na 
wykonywanie kary śmierci, aby następnie zupełnie ją  znieść i proponuje 
kwestię tę rozwiązać drogą referendum.

* Od roku przyszłego trzy muzea Litwy otrzymają nazwę narodowych 
— rząd przyznał ten status Muzeum Sztuk Pięknych, Państwowemu 
Muzeum Mikalojusa Konstantinasa Ćiuriionisa oraz Narodowemu M u­
zeum Państwa Litewskiego i Historii Kultury.

* Partia Chłopska w wyborach będzie uczestniczyła samodzielnie, nie 
utworzy koalicji z żadną inną partią.

* Sekretarz Ministerstwa Rolnictwa, zastępca przewodniczącego Par­
tii Chłopskiej Vytautas Kamblevićius odrzucił oskarżenia dzienników 
Respublika" i "Lietuvos rytas", i określił je  jako  "nieuzasadnione,

poniżające jego autorytet i godzące w jego godność".
* XXVI Letnim Igrzyskom Olimpijskim w Atlancie poświęcone są 

emitowane na Litwie w piątek —  w dniu otwarcia Olimpiady —  dwa 
znaczki pocztowe, na których przedstawiony jest dyskobol oraz mecz 
koszykówki.

Z konferencji prasowej

Jakie przestępstwo 
popełnił minister?

Tem atem  wczorajszej konfe­
rencji prasowej w rządzie RL była 
interpelacja oraz sprawa wotum 
nieufiio&i wobec ministra rolnic­
tw a  V y ta u ta sa  E in o risa .  J a k  
powiedział na konferencji sam mi­
nister: "Wszystko to  spadło jak pio­
run z jasnego nieba. Jestem o  coś 
oskarżony, chociaż nie wiem, o co”.

W  trakcie konferencji wyjaśniło 
się, że główne zarzuty, jakie stawiają 
ministrowi konserwatyści, to  marno­
trawstwo pieniędzy budżetowych 
oraz protekcyjne rozdzielanie kre­
dytów. Rzeczywiście, przydzielano 
kredyty, ale jedynie po to , żeby 
ratowaćprzedsiębioretwa, które stały 
u  p ro g u  u p a d k u . N p . p rze d ­
s ię b io rs tw o  p rze tw ó rc z e  
"Mariampolćs jmonć” już faktycznie 
splajtowałaTowłaśnic Ministerstwo 
Rolnictwa wydzieliło środki, by rołni- 
kom spłacić 16 min litów długów oraz 
zainstalować niezbędne urządzenia. 
Dzisiaj przedsiębiorstwo żyje. i jest 
nadzieja, że p o w ó d  do dobrej for­
my. Podobnie było z kilku innymi 
przedsiębiorstwami przetwórczymi. 
W iadom o, że  jeś li n ie  b ędzie  
zakładów przetwórczych, nie będzie 
też potrzebny trud rolnika.

Prawie dwa lata pracowała cała 
grupa ludzi, by rozwalać wszystko, 
co było dotąd. Motywowano, że to

relikty bolszewickie i trzeb a  je  
usuwać. G. Vagnorius w 1992 roku 
z w o ln ił  c a łą  p le ja d ę  d o św ia­
dczonych, mających dobre konta­
kty ze  W schodem , dyrektorów  
przedsiębiorstw pod płaszczykiem, 
że zarządzać krajem powinni swoi, 
a  nie byli komuniści. Tylko, gdy 
zarządzać zaczęli sami swoi, to  
wszystko rozwalili, a  środki trwałe 
sprzedali na złom. Tak było z su­
szarkami zboża.

V. Einoris powiedział, iż ataki 
przeciwko niem u tra k tu je  jako  
kampanię przedwyborczą, tylko że 
nie czas teraz na tego rodzaju roz­
grywki. Najważniejszą sprawą obe­
cnie jest zbiór plonu. Lato mamy 
ciężkie, jednak zapowiada się dobry 
urodzaj zbóż, buraków cukrowych, 
z iem niaków  i n ie  m ożna  teg o  
zmarnować.

Nie bacząc na różnego rodzaju 
z a rz u ty , m in is te r  m a z a m ia r  
pracować i na nic się nie oglądać. JeśH 
coś 'przeskrobał' wobec litery prawa 
— to gotów za wszystko odpowiadać.

W ydaje się, że największym 
przestępstwem ministra jest to, że 
pragnie uratować rodzime i perspe­
ktywiczne przedsiębiorstwa i dba o  
to, by zachować ludziom maksy­
malnie więcej miejsc pracy.

Julłtta TRYK

Listy A. Brazauskasa 
do przywódców USA, 

Niemiec i Rosji
Prezydent Litwy Algirdas Bra- 

zauskas zaprosił prezydenta Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Billa Clin­
tona i kanclerza federalnego Nie­
miec Helmuta Kohla do złożenia wi­
zyty w W iln ie. A. B razauskas 
wystosował do B. Clintona i H. Ko­
hla listy, zawierające takie zaprosze­
nia — donosi ELTA.

W  liście do B. Clintona A. Bra­
zauskas podziękował za spotkanie w 
Białym Domu i przypomniał słowa, 
jakie prezydent USA powiedział o 
dużych sukcesach krajów bałtyckich 
w realizowaniu reform  demokra­
tycznych i rynkowych.

Przyw ódca Litwy podkreślił 
również, że poparcie, jakie USA 
udzielają Litwie w uczestniczeniu w 
p ro c e s ie  ro z s z e rz a n ia  N A T O  
wspólnie z  innymi nowymi demo­
kratycznymi państw am i Europy, 
byłoby jeszcze jednym potwierdze­
niem tego, że jesteśmy integralną 
częśc ią  w sp ó ln o ty  z a ch o d n ie j. 
"W sp ó ln e  d z ia ła n ia  n aszy ch  
żołnierzy na rzecz pokoju w Bośni, 
w y siłk i L itw y , by  a k ty w n ie  
przyczyniać się do budowy nowej ar­
chitektury bezpieczeństwa europej­
skiego, w tym też utrzymywanie do­
brych stosunków  ze  wszystkimi 
sąsiadami, potwierdza nasze zdecy­
dowanie oraz gotowość wniesienia 
w k ła d u  d o  ro zw ią z y w an ia  
zagadnień globalnych" —  pisze A. 
Brazauskas.

W  końcu czerwca prezydent Li­

twy razem z przywódcami Łotwy i 
Estonii przebywał w Stanach Zjed­
noczonych.

Pizywódca Litwy w liście do kanc­
lerza  N iem iec rów nież Wyraża 
pod zięk o w an ie  za  szcze rą  i 
pożyteczną dyskusję w Bonn. A  Bra­
zauskas przetywał w Niemczech zofr- 
cjalną wizytą na początku lipca.

A. Brazauskas w swym liście pi­
sze: "Litwa, podobnie  jak  dwa 
pozostałe państwa bałtyckie, powin­
na m ieć w yraźną perspektyw ę 
członkostwa w instytucjach Europy. 
Dlatego z zadowoleniem usłysze­
liśm y, że  N iem cy  n a d a l b ę d ą  
p o p ie ra ły  w s tą p ie n ie  p ań s tw  
bałtyckich do Rady Europy".

Prezydent oświadczył również, 
że niemniej ważne dla Litwy jest 
uczestniczenia w procesie rozsze­
rzania się NATO. Prosił Niemcy o 
poparcie w tej kwestii, ponieważ Li­
twa jedynie w ten sposób może brać 
udział w historycznym procesie bu­
dowy niepodw ażalnego bezpie­
czeństwa i stabilności w Europie.

A. Brazauskas podziękował H. 
Kohłowi za zasadnicze nastawienie, że 
trzeba znieść reżim wizowy między 
naszymi krajami. Wyraził przekona­
nie, że taki krok będzie posiadał szcze­
gólne znaczenie dla rozwoju dwu­
stronnych kontaktów gospodarczych, 
handlowych i kulturalnych.

•  # •
Prezydent Litwy Algirdas Bra­

zauskas w swym liście do prezydenta 
Rosji Borysa Jelcyna raz jeszcze 
złożył mu gratulacje z okazji ponow­
nego wybrania na ten zaszczytny 
urząd. List został wysłany w środę, 
donosi ELTA.

"U w ażam , że  ponow nie 
wyrażono zaufanie wyborców Rosji 
dla Pana — są to głosy oddane za 
przyszłością Rosji, dalszym proce­
sem demokratyzacji w pańskim kra­
ju: Jest to bardzo ważny czynnik w 
budowie stabilnej i bezpiecznej Eu­
ropy” — zaznacza A  Brazauskas w 
swym liście.

Prezydent Litwy przypomniał, że 
przed 5 laty podpisana została umowa 
o  podstawach stosunków między­
państwowych między Litwą a Rosją, 
która, zdaniem  A. Brazauskasa, 
odegrała ważną rolę w odbudowie 
niepodległości Litwy. "Umowa, która 
deklarowała zasady przyjaźni, dobrom 

sąsiedztwa, równouprawnienia i obo­
pólnych korzyści między naszymi 
państwami, w ciągu minionych pięciu 
lat była i pozostaje kamieniem 
węgielnym w budowie większego za­
ufania między Litwąa Rosją"— pisze 
A. Brazauskas.

P rezy d en t z zadow oleniem  
podkreślił, że stosunki litewsko-ró- 
syjskie bardzo często stawiane są ja­
ko przykład innym krajom regionu, 
jako ważny wkład do stabilności w 
całej Europie.

A. Brazauskas podkreślił, że w 
zacieśnianiu stosunków  między 
Litwą a  Rosją ważne znaczenie ma 
lepsze rozwiązywanie konkretnych 
zagadnień, wśród których ważne 
miejsce zajmuje zakończenie dęli- 
mitacji granicy państwowej Litwy i 
Rosji oraz podpisanie odpowiedniej 
umowy oraz podpisanie umowy o 
zwracaniu nielegalnych uchodźców.

Zmiana rozkładu 
ruchu pociągów 
z powodu robót 

remontowych
Dyrekcja obsługi pasażerów  

sp ó łk i akcyjnej s p e c ja ln e g o  
p r z e z n a c z e n ia  ‘L le tu v o s  
geleźinkeliai- poinform ow ała 
agencję ELTA, że  27 lipca z  po­
w odu robót rem ontowych na 
stacji kolejowej Tarvainiai pocią­
gi dieslowskie relacji Wilno — 
Kłajpeda —  Wilno nr 491/492 
b ędą  kursowały tylko do  Telsz i 
z  p o w ro tem  w ed łu g  sw eg o  
rozkładu. Z Wilna pociąg nr 491 
wyruszy o  godz. 6.56, odjazd 
pociągu nr 492 z  Telsz nastąpi o  
godz. 16.42.

Salon polityczny
"L itw a  liczy 3 ,8  m in  

mieszkańców, wśród nich kobiety 
stanowią 5 2 p  proc., ale wśród wy­
borców procent kobiet jest jeszcze 
wyższy, jako że kobiety żyją dłużej" 
—  m ówiła p ro feso r K azim iera 
Prunskien6, przewodnicząca Lite­
wskiej Partii Kobiet (L P k), była 
premier Litwy goszcząc w poran­
nym programie radia "Znad Wilii" 
"Salon polityczny".

Partia Kobiet trzecią siłą?
"Obecnie, kiedy zarówno prawica, 

jak i lewica zawiodła, w  wyborach po­
trzebna jest siła trzeda, która może 
być też litewska Partia Kobiet" —  
mówiła przewodnicząca partii K. 
Prunskienfe. Gość radia poinfor­
mowała, że obecnie partia Oczy około 
1500 osób, w tym kilkudziesięciu 
mężczyzn. Udzielając wywiadu, K. 
Prunskienfc nie wykluczyła możliwości 
zmiany nazwy partii, gdyby mężczyzn 
w partii było więcej.

Zdaniem profesor Prunskien6, 
4-procentow y próg wyborczy w

najbliższych wyborach do Sejmu jej 
partii nie odstrasza, gdyż LPK pla­
nuje uzyskanie lepszych wyników i 
zapowiada poparcie innych małych 
p a r t i i .  P rz ew o d n ic z ą c a  p a r t i i  
powiedziała, że kampania wyborcza 
rozpocznie się nie wcześniej niż za 
miesiąc.

To Jeszcze nie koniec 
kryzysu

Podczas wywiadu w  "Salonie po­
litycznym" Kazimiera Prunskienć 
zaznaczyła, że kryzys bankowości na 
Litwie, między innymi, został spo­
wodowany niedoskonałością usta­
wodawstwa. Oprócz tego, zdaniem 
prof. Prunskienć, Litewski Bank 
Centralny nie spełnia należycie fun­
kcji nadzoru, a bankowcy czasami 
lekkomyślnie rozdają kredyty, zaś 
wvsokie odsetki w bankach mają 
rów nież swój wpływ n a  kryzys 
bankowości. Podczas wywiadu w ra­
diu "Znad Wilii" K. P runskien6 
powiedziała, że Litewski Bank Ko- 
mercyjny nie jest ostatnim bankiem, 
którego dotknie kryzys.

Pewniejszy bank 
Oceniając obecna sytuację ban­

ku "Litim peks" gość program u, 
między innymi, powiedziała: Sądzę, 
że  zawieszenie działalności tego 
banku nie było z  pewnością odpo­
w iednio przem yślane. W idoczne 
jest, że po wznowieniu działalności 
bank  powoli odzyskuje zaufanie 
swoich klientów, co oznacza, że staje 
się on pewniejszy, nawet od nie­
których obecnie działających".

Ryzyko odstrasza 
M ów iąc o  wejściu na Litw ę 

banków zagranicznych K. Prunskienć 
między innymi zaznaczyła, że "sami 
jesteśmy winni, iż bania zagraniczne 
niechętnie otwierają swoje przedsta­
wicielstwa na Litwie", dodając przy 
tym, że do  niedawna przyczyniało się 
do tego ustawodawstwo litewskie, po­
za tym banki zagraniczne nie przy­
chodzą tam, gdzie jest zbyt duże ryzy­
ko, przemysłowcy jeden po drugim 
bankrutują między innymi z powodu 
wysokich odsetków.

Marek KOWALEWSKI

Z odsieczą
Powzięto postanowienie o 

Państwowym Banku Komercyjnym
Rząd powziął uchwalę "O spółce 

akcyjnej litewskiego Państwowego 
Banku Komercyjnego". Zakomuni­
kował o  tym agencji ELTA rzecznik 
prasowy rządu.

Uchwała została powzięta w ce­
lu zapewnienia spółce akcyjnej " li­
tewski Państwowy Bank Komercyj­
ny" realizacji ustalonych przez 
Bank Litewski normatywów ogra­
niczających ryzyko działalności.

Rząd Republiki litewskiej, kie­
rując się ustawami Repąbliki Lite­
wskiej o  bankach komercyjnych i re­
s tru k tu ry z a c ji  b an k ó w  em isji 
państw ow ych pap ierów  w arto ­
ściowych, postanowił ukształtować 
kapitał akcyjny LPBK w wysokości 
do 150 min litów. Ukształtowany no­
wy kapitał akcyjny będzie zarejestro­
wany, zmniejszając przedtem ist­
niejący kapitał akcyjny litewskiego 
Państwowego Banku Komercyjne­
go, przez anulowanie akcji na sumę. 
strat według stanu na 1 lipca 1996 
roku, zgodnie z trybem ustalonym w 
artykule 34 ustawy o bankach ko­
mercyjnych. D o opłacenia emitowa­
nych w ustalonym trybie przez LPBK 
nowych akcji wykorzystać emitowa­
ne przez rząd papiery wartościowe na 
sumę do 140 min litów oraz przewi­
dziane na ten cel asygnowanie z 
budżetu państwowego 1996 roku —  
do 10 min litów. W  trybie ustalonym 
przez ustawy i inne akty prawne zo­
staną wykupione unieważnione akty­
wa bankow e. Z an im  zo stan ie  
ukształtowany nowy kapitał akcyjny 
LPBK i bank będzie wykonywał inne 
ustalone przez Bank Litewski nor-

m atywy, ogran iczające  ryzyko 
działalności, rząd poprze taki bank 
środkami budżetu państwowego 
oraz innymi środkami finansowy­
m i W  tym celu miejskie i rejonowe 
państwowe inspekcję podatkowe, 
na których terenie są oddziały Lite­
wskiego Państwowego Banku Ko­
mercyjnego zobowiązuje się do 
przelewu dochodów budżetowych 
z  banków (prócz Banku Oszczęd­
nościow ego i R o ln iczego) do 
LPBK. Dyspozytorzy asygnowań z 
budżetu państwowego, jak też in­
stytucje państwowe, dysponujące 
funduszam i państwowymi, oraz 
k iero w n icy  p rzed sięb io rstw  
państwowych zobowiązywani są do 
przeniesienia kont bieżących (rozli­
czeniowych) do oddziałów rejono­
wych, m iejskich LPBL. Sam o­
rządom  poleca się również, aby 
konta finansowanych z budżetu in­
stytucji budżetowych przenieść do 
oddziałów LPBK znajdujących się 
w ich rejonach.

Gwarancje państwa zostaną za­
pewnione udzielanemu przez SA 
"Litewski Państwowy Bank Ko­
m ercyjny" kredytow i m iędzy­
bankowemu w wysokości do 60 min 
litów na okres 1 roku.

M in isterstw o  Spraw  Wew­
nętrznych zobowiązano, a innym 
instytucjom praworządności zale­
cono, aby zapewnili operatywne 
wytaczanie, rozpatrywanie oraz wy­
konywanie postanowień w spra­
wach karnych i cywilnych, związa­
nych z egzekwowaniem pożyczek 
bankowych._____________________
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Wilno i Wileńszcżyzna. jakich już nie ma

Od Ciotki Albinowej 
do "Bristolu"

"Na Wileńszczyźnie, a nie tyłków 
samym Wilnie, też wiele pamiątek, 
zabytków przepadło bez śladu. A  ileż 
to gawędziarzy w różnym czasie o 
niej mówiło. Ot, chociażby nasza 
przedwojenna Gotka Albinowa. Po 
wojnie to  nawet przez radio Wolna 
Europa do nas zwracała się. Co to 
była za osoba? Zresztą inni też do 
nas mówili, obiecywali, że sowietów 
wypędzą, wrócą i nas uszczęśliwią. 
Ludzie, rozwiesiwszy uszy słuchali i 
wierzyli. Teraz na tamtym świede 
czekają na uszczęśliwienie. Nas, sta­
rych naiwniaków, również to czeka. 
Dla nas Polska skończyła się 17 
września 1939 r., gdy sowiety weszły. 
Smutna to prawda, a  jeszcze smut­
niej, gdy jakiś tam literat z Ameryki 
mówi, że tutaj została sama hołota, a 
gość z Anglii twierdzi, że  my na 
Wileńszczyźnie jesteśmy przyzwy­
czajeni do biedy, to  nam i tak dobrze. 
Oj, mylicie się panowie! Już nawet 
dlatego, że nasza pamięć przetrwała. 
W  różnej postaci..-" —  ten monolog 
jednego z  naszych starych Czytel­
ników (nazwisko znane redakcji) 
zachęcił do  poszerzenia rubryki 
Wilno, jakiego już  nie ma" —  o 

Wileńszczyznę. N o i do przypomnie­
nia Ciotki Albinowej.

Przed wojną w jej roli na antenie 
Radia Wileńskiego występowała Ka­
zimiera Aleksandrowicz. Natomiast, 
jak  pisze Jan  Nowak (Zdzisław

Jeziorański) w  swojej książce "Woj­
na w eterze" (tom  1,1948-1956, Od­
nowa, Londyn 1985), w Rozgłośni 
Po lsk iej R ad ia  W olna E u ro p a  
zabaw iała  słuchaczy  w ileńskim  
akcentem  T eresa  Nowakowska. 
Może nasi Czytelnicy uzupełnią tę 
informację.

Być może, odezwie się też kto­
kolwiek z uczestników Mszy św. za 
duszę Marszałka Józefa Piłsudskie­
go, jaka  się w 1935 r. odbyła w 
kościele w Powiewiórce. T ę starą 
fotografię udostępniła wilnianka 
Stanisława Biełuńska-Mostowicz, 
córka przedwojennego właściciela 
zaścianka Konstantynów koło Pod- 
brodzia (rejon świędański). Nie jest 
to jedyna pamiątka w zbiorach ro­
dzinnych Biełuńsltich, których część 
ostała na Wileńszczyźnie (również 
bliscy krew ni, j a k  np . H en ry k  
Jasiński— współwłaściciel przedwo­
jennej restauracji "Bristol" w Wil­
nie), a  część wyjechała do Ameryki 
Stryjowie Bronisław i Kazimierz 
Biełuńscy znaleźli się w Chicago. 
Tęsknili do Wileńszczyzny, do Pol­
ski. Stryj Kazimierz wyraził to  nawet 
w formie wierszowanej:

Polskie pola —  polskie lany, 
Polski kraju mój kochany.
Za morzem, za mgtą:
Tyś daleko za górami,
Za rzekami, za lasami 
Wspominam Cię ze łzą.

Ziemio śniegiem otulona,
Polska ziemio wymarzona,
Masz tak dawną moc:
Ile oznak serdeczności 
I  szczerości, i radości 
Niesiesz w święty noc.
R ó ż n e  wyrazy m a ta  nasza 

wileńska pamięć. I nikt nam jej nie 
zabierze, tak jak np. wilnianinowi 
Ryszardowi Jakutowiczowi wspom­
nień  o  sam ochodzie  osobowym

chevrolet — taksówce, która przed 
wojną była własnością jego ojca An­
toniego Jakutowicza i została skonfi­
skowana.

Jerzy SURWIŁO 
NA ZDJĘCIACH: Ciotka Albi­

nowa —  Teresa Nowakowska w 
"Wileńskim monologu" w Rozgłośni 
Polskiej Radia Wolna Europa; para­
fianie po Mszy św. za duszę Józefa 
Piłsudskiego w 1935 r. przy kościele w

Powiewiórce; postój taksówek przy 
Ratuszu — (od lewej) Antoni Arab- 
czyk, Mieczysław Tubis, Je n y  Ale­
ksandrowicz, Władysław Kunce­
wicz, Jan  Michniewicz w 1931 r. 
przy chevrolecie Antoniego Jakuto­
wicza; tak  wyglądał gabinet restau­
racji "Bristol" (Wilno, uL Mickiewi­
cza 22), której współwłaścicielem 
był Henryk Jasińsk i

Repr. Tadeusz Ważniewicz

Kronika policyjna Policja szybko zatrzymała podejrzanych
Ja k  podaje dział Sztaba Infor­

macji MSW RL, 17 lipca br. w kra­
ju  odnotowano 190 przestępstw, w 
tym: 3 zabójstwa, 2 obrażenia 
ciała, 1 gwałt, 10 chuligańskich 
e k scesó w , 6 ra b u n k ó w , 168 
kradzieży. Skradziono 20 samo­
chodów, znaleziono — 11.

Zarejestrowano 13 wypadków 
drogowych i 2 pożary. Znaleziono 
zwłoki 6 osób. Zatrzymano 33 po­
d e jrz a n y c h  o p o p e łn ie n ie  
przestępstw.

Zabójstwo
17 lipca o godz. 0.05 w domu 

przy ul. ŚeSfelią w W ilnie Alik 
Achiardinow podczas kłótni zranił 
śmiertelnie nożem w brzuch brata 
Władimira Achiardinowa. Podej­
rzanego zatrzymano.

Rabunek 
na Stefańskiej

16 lipca około godz. 20 do mie­
szkania przy uL Stefańskiej w Wil­
nie, wynajmowanego przez Euge- 
nijusa Strazdauskasa, zaszło 7 
młodych ludzL Pobili oni Eugeniju- 
sa, odebrali telefon komórkowy, 

I 1417 USD, 350 litów. Zatrzymano

2  podejrzanych: Tadeusza J. i Sier­
gieja K.

Na szczęście, 
policja była blisko
17 lipca o godz. 20 min. 45 do 

mieszkania G. Kairysa przy ul. 
T alino  w Kownie wdarli s ię 3 
mężczyźni. Jeden z  nich, grożąc 
myśliwską strzelbą z  obciętą lufą, 
ż ą d a ł  100 U S D . G o s p o d a rz  
wybiegł na balkon i zaczął wzywać 
p o m o cy . P rz e je ż d ż a ją c y  w 
pobliżu policjanci zatrzymali Ma- 
riusa Petrikćnasa i karanego po­
przednio Giedriusa Aleksandrasa 
oraz Vidmantasa Polovikasa. Od 
G. Aleksandrasa odebrano w/w 
broń.

Kobiety się popiły...
17 lipca około godz. 14 na uL 

VirSutinćs 28 w Kłajpedzie podczas 
libacji znana z widzenia kobieta 
podcięła brzytwą gardło Genutó 
Lungienć. Poszkodowanej udzielo­
no pomocy medycznej 1 puszczono 
do domu.

Przygotowała 
Irena LITWIN

Jak już komunikowano, 14 lipca 
nocą w Rudnikach do domu Anasta­
zji i Antoniego Milewskich wtargnęli 
czterej mężczyźni, którzy pobili i ob­
rabow ali gospodarzy. Z nane  są 
szczegóły tego wydarzenia. Policja 
solecznicka już w nocy przybyła na 
miejsce wypadku. Sędzia śledczy Wi­
ktor Cilindź, funkcjonariusze Tade­
usz Iwaszko i W ardan Mkrtczian zo­
baczy li n a  m ie jsc u  ślady  
barbarzyńskiego przestępstwa — 
wszystko pocięte nożem, porozbija­
ne, co świadczyło, że przestępcy szu­
kali pieniędzy i kosztownych przed­
miotów. Wszędzie były ślady krwi 
poszkodowanych. Policja zaczęła 
opracowywać jednąz wersji— udział

w tym karanych  ju ż  osób . Po 
przesłuchaniu mieszkańców wsi 
śledztwo uzyskało informację, że 
owej nocy we wsi przebywali Siergiej 
Romanow, jego ojciec Aleksander i 
mieszkaniec wsi Rudniki Władimir 
Rumiancew. W celu ustalenia, czy ci 
osobnicy byli sprawcami rabunku, 
poszukiwano ich w nocy, rano i w 
dzień. Znaleziono ich w Wilnie, w 
mieszkaniu A  Romanowa, gdzie też 
znaleziono broń i mundur policyjny. 
Na podstawie faktu, że w nocy prze­
bywali w Rudnikach, a także znale­
zionych dowodów rzeczowych z 
m iejsca przestępstw a, osoby te 
zostały aresztowane i odwiezione do 
komisariatu policji, gdzie prowadzi

się dochodzenie. Na podstawie 
zeznań poszkodowanych ustalono! 
że starzy Milewscy zostali okrutnie] 
pobici pięściami i związani, bandyci I 
przewrócili dom do góiy nogami, za­
b rali p ien iąd ze  i artykuły 
żywnościowe. Potem związanych i 
skrwawionych staruszków pozosta­
wili leżących na podłodze i uciekli. 
Poszkodowani wzywali pomocy, 
przechodzący obok ludzie usłyszeli 
wołanie, wezwali pogotowie i policję. 
Policja podkreśla, że dzięki aktywnej 
pomocy mieszkańców wsi udało się 
uratować życie starych ludzi i szybko 
zatrzymać podejrzane osoby.

Piotr RYNGIEWICZ

Wypadek Pan Dariusz nie zgłasza pretensji
Wielu naszych Czytelników telefo­

nuje do redakcji pytając o stan zdrowia 
polskiego piłkarza Dariusza Dzieka- 
nowskiego, który bawiąc na Litwie w 
składzie drużyny Warszawa-Polonia, 
uległ wypadkowi i leży w szpitalu.

Spytaliśmy konsula RP w Wilnie 
pana Eugeniusza Fedynę, który 
kontaktował się z  piłkarzem, o stan

jego zdrowia i co było przyczyną wy­
padku, bowiem po mieście krążą 
plotki, że został on pobity.

— Nie wiem nic o pobiciu — 
powiedział pan Fedyna. — Dariusz 
był umieszczony w szpitalu Św. Jaku­
ba z wstrząsem mózgu. Czy był to 
"wypadek przy pracy"— podczas tre­
ningu — czy pobicie, nic mi nie wia­

domo. W każdym razie Dziekano- 
wskl nie zgłosił żadnych pretensji. 19 
lipca zostanie wypisany ze szpitala i 
wyjedzie do Polski... Proszę nie 
dzwonić do jego lekarza, gdyż ma już 
dość piłki nożnej, Polaków i tele­
fonów...

Inf. wł.
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Ukraina Watykan

W. Horbulin zapowiada wprowadzenie 
elementów stanu wyjątkowego

Sekretarz  Rady Bezpieczeństwa Narodowego 
Ukrainy Wołodymyr Horbulin zapowiedział w środę 
w prowadzenie e lem entów  stanu  wyjątkowego w 
związku z wtorkowym zamachem na premiera Pawła 
Łazarenkę. Zdaniem H or bu lina bez nadzwyczajnych 
d z ia łań , na  jo slen l U k ra in a  m oże ju ż  n ie  być 
niepodległym państwem.

Sekretarz RBN i doradca prezydenta Leonida Ku­
czmy ds. bezpieczeństwa powiedział na briefingu, że 
po o sta tn ich  w ydarzeniach  pojaw iło  się rea ln e  
zagrożenie dla bezpieczeństwa państwa. Ten problem 
był głównym punktem obrad nadzwyczajnego posie­
dzenia RBN, które — według Horbulina —  miało 
o s try  p rzeb ieg . P rezy d en t K uczm a — w edług  
ukraińskiej telewizji —  miał powiedzieć, Iż zagrożony

został ład konstytucyjny i że "nie potrzebujemy drugiej 
Czeczenii".

Horbulin nie powiedział, jakie decyzje zapadły na 
posiedzeniu RBN. Wiadomo jedynie, że do Kijowa 
zostały ściągnięte dodatkowe specjalne jednostki milicji 
"B erkut". S ek reta rz  R B N  oświadczył, że Służba 
Bezpieczeństwa Ukrainy proponuje wprowadzenie 
ściślejszej kontroli "nad pewnymi sferami życia państwa", 
nie sprecyzował jednak, nad Jakimi.

Z d a n ie m  H o rb u l in a ,  d u ży  n iep o k ó j budzi 
działalność partii komunistycznej l socjalistycznej wśród 
protestujących załóg górniczych. Sekretarz RBN dodał, 
że działalność tych ugrupowań politycznych, m.ln. 
występowanie przeciw przyjętej konstytucji i krytykowa­
nie polityki prezydenta stanowią groźbę dla państwa.

g m o f r f a w k S L

A. Juppe jest stanowczy 
wobec nacjonalistów

|Premicr Francji Alain Juppe 
oświadczył w środę na Korsyce, że 
zdecydowany jest przywrócić po­
rządek na tej wyspie, nękanej aktami 
gwałtów nacjonalistów. Zapowiedział 
też pomoc dla przedsiębiorców w ra­
mach "strefy wolnocłowej", wprowa­
dzonej na 5 la t

Rozpoczęta w środę dwudniowa 
wizyta szefa rządu na Korsyce jest 
pierwszym jego pobytem na wyspie 
od objęcia tej funkcji przed roldem. 
Wizyta nastąpiła w dwa tygodnie po 
spektakularnym zamachu, dokona­
nym w Bastii przy pomocy samocho-

d u -p u łap k i, k tó re g o  ek sp lo z ja  
spow odow ała śm ierć  jed n e g o  z 
przywódców korsykańskiego ugru­
powania nacjonalistycznego i ciężkie 
obrażenia drugiego. Wojna między 
3 rywalizującymi grupami nacjonali­
stycznymi w ciągu półtora  roku 
pociągnęła za sobą śmierć 17 osób.

Przemawiając przed Zgromadze­
niem Korsyki w Ajaccio, premier Jup­
pe zapowiedział szereg decyzji fiskal­
nych i socjalnych w ramach powołania 
"strefy wolnocłowej", której celem jest 
d a n ie  "now ej szan sy  p rze d ­
siębiorstwom korsykańskim".

Włęęhy
Aresztowano szefa mafii 

Vincenzo Sinacori
Policja włoska aresztow ała w 

środę szefa Cosa N ostra  w m ia­
steczku T rapan i na  Sycylii V in- 
cenzo Sinacoriego, który p rzypu­
szczalnie dw ukrotnie spo tkał się 
z  dożywotnim chadeckim  sen ato ­
rem , byłym  p rem ierem  G iu lio

Andreottim —  podało źródło sądo­
we.

Poszukiwany od 1993 r. 42-lctni 
Vincenzo Sinacori oskarżany Jest o  
przynależność do organizacji typu 
mafijnego, zabójstwa, wymuszenia i 
zamachy.

Strajkuje 500 tys. osób
 | Strajk generalny sparaliżował w
środę Izrael. Na wezwanie centrali 
związkowej H lstad ru t przerwało 
[pracę 500 tys. ludzi, a  więc czwarta 
część ogółu zatrudnionych.

Strajk generalny jest wyrazem 
protestu przeciwko drastycznemu 
programowi oszczędnościowemu,

który przygotował minister finansów 
Dan Meridor. Przewiduje on dęcia 
budżetow e w wysokości 4 ,9 m i­
liardów szekli, co odpowiada 1,5 mld 
dolarów. Chodzi o  zmniejszenie de­
ficytu w budżecie państw a i wy­
równanie bilansu płatniczego.

Strajk objął przede wszystkim

Papież obejrzał zachód słońca 
na wysokości 2500 m

USA-Korea fi/n.
Amerykanie 

odrzucili żądania 
Phenianu w sprawie 

pomocy

Rząd USA odrzucił żądania Ko­
rei Północnej, aby dostarczyć jej do­
datkow ej pom ocy żywnościowej i 
złagodzić sankcje gospodarcze jesz­
cze przed proponowanymi cztero­
stronnymi rozmowami w sprawie sy­
tuacji na Półwyspie Koreańskim.

P o d se k re ta rz  s ta n u  W inston 
L o rd , k tó ry  w łaśn ie  pow rócił z 
podróży do Azji, nie wykluczył jednak 
rozpotrzenia postulatów Phenianu 
po rozpoczęciu rozmów.

L o r d  p o d k r e ś l i ł ,  ż e  K o re a  
Północna ani nie odrzuciła, ani nic 
przyjęła propozycji czterostronnych 
rozmów, wysuniętej kilka miesięcy te­
m u przez Waszyngton i Seul. W  roz­
mowach wzięłyby udział —  oprócz 
USA, Korei Południowej i Północnej 
—  również Chiny.

W  przyszłym tygodniu do Azji ma 
udać się sekretarz stanu USA W ar­
ren Christopher.

Chęć podziwiania zachodu słońca 
nad trzema szczytami pasma Lavarc- 
do, skłoniła we wtorek Jana Pawła II 
do zmiany programu i przedłużenia 
wieczornej wycieczki kończącej się 
zazwyczaj o godz. 19 —  podaje agen­
cja ANSA. Prawic dwie godziny ocze­
kiwano Ojca świętego w wiosce Lo- 
renzago, zastanawiając się, gdzie się 
podział. W yjaśnienie przyszło w 
środę.

Okazało się, że wracając z lasów 
w rejonie Mlsurlny, papież zażyczył 
sobie pojechać swą Lancią Them ą 
powyżej schroniska Auronzo, na 
wysokość 2400 m. Potem przesiadł 
s ię  w teren o w eg o  Je ep a , k tóry 
wywiózł go na wysokość 2500 m, 
skąd mógł podziwiać wspaniały wi­

dok, którego wcześniej nic znał, na 
trzy szczyty pasma Lava redo. W po­
b lisk im  sc h ro n is k u  p a p ie ż a  
pozdrowiła 7-letnia dziewczynka Ali­
ce i Iris, pracująca w pobliżu kobieta 
pochodzenia chorwackiego. Jan 
P a w e ł II  p o b ło g o sła w ił o b ie , 
wymienił parę zdań po chorwacku z 
Iris  i pozwolił s ię z nimi sfo to­
grafować.

W środę Ojciec Święty udał się do 
Plan de Buoi, na płaskowyżu u stóp 
pasma Marmole 1 długo spacerował w 
miejscowości Col Vidal.

A N S A  p o d a je  ró w n ież , iż 
potwierdziło się, że papież powróci 
do Rzymu 23 bm. wieczorem, by w 
środę wziąć udział w audiencji gene­
ralnej.

Azerbejdźan-Gruzfa — Rada Europy 
Baku i Tbilisi chcą do RE

Gruzja i Azerbejdżan zwróciły się 
oficjalnie o  przyjęcie do Rady Euro­
py, w której do tej pory mają status 
specjalnego gościa, podano środę w 
Strasburgu. Wcześniej o  przyjęcie do 
organizacji zwróciła się Armenia.

Podczas swej 5-dnlowej podróży po 
tych trzech kaukaskich krajach sekre­
tarz generalny Rady Europy Daniel 
Tarschys wyraził zadowolenłcz "kroków 
podjętych przez Armenię l Azerbejdżan

Hiszpania

w celu zawarcia dwustronnej umowy 
umożliwiającej uchodźcom azerskim 
powrót do domu".

—  Bliskie uregulowanie kon­
fliktów w Górnym Karabachu, Ab­
chazji i Osetii Południowej oraz przy­
sp ie s z e n ie  p ro g ra m u  refo rm  
wewnętrznych pozwoli tym krajom 
wypełnić warunki konieczne przy 
przystąpieniu do Rady Europy — 
podkreślił Tarschys.

Nieudany zamach pod Pampeluną
Zam achu z użyciem granatów, 

prawdopodobnie na budynek Gwar­
dii Cywilnej, dokonano w czwartek 
nad ranem w Puentc de la Reina, ok. 
20 km na południowy zachód od 
Pam peluny na północy Hiszpanii, 
gdzie w  środę kończyła się trasa kolej-

administrację, pocztę, elektrownie i 
sektor państwowy. Przed parlamen­
tem zebrało się kilka tysięcy ludzi 
wołając pod adresem premiera Ben­
jam ina N etanjahu: "Blbi, do domu".

NA ZDJĘCIU: s tra jk  w Tel Awi­
wie.

F o t. EPA-ELTA

TO i OWO
Psy w toalecie 

Na dwa miliony paryżan przypada 300 tysięcy psów, toteż 
sprzątanie z ulic psich odchodów nie jest sprawą prostą. Obccnicl 
robią to wyposażeni w odkurzacze motorowerzyści, co pochla 
nia rocznie 4.4 min franków. W ciągu roku z paryskich ulic trze 
ba usunąć ok. 500 tys. ton psich odchodów, dlatego zapropono j 
wano ustawienie w stolicy Francji toalet dla czworonogów. P o | 
mysłodawca uważa, że „kanizetki", bo tak nazwał szalety dla 
piesków, powinny stanąć w każdym mieście z powyżej 500 ty 
siącami mieszkańców, gdyż 21 proc. z niemal ośmiu milionów 
psów we Francji żyje w dużych aglomeracjach.

Muszki grożą elektrowni...
W Toledo w stanic Ohio wyroiły się muszki, które obsiadły 

tak wielkimi chmarami lokalną elektrownię, że unieruchomione 
zostały trzy z czterech transformatorów. W rezultacie spadku 
napięcia, które dotknęło 290 tysięcy gospodarstw domowych 
nie tylko zgasły światła, ale włączyły się też alarmy, a setki 
mieszkańców zaczęło wzywać policję. Elektrownię uruchomio­
no, kiedy pracownicy zmyli z jej ścian silnymi strumieniami wo­
dy kolonie muszek. Było ich tak dużo, że mieszkańcy pobliskiej 
dzielnicy musieli odmiatać z martwych owadów chodniki. Licz­
ba muszek wzrosła w ostatnich latach w tamtym rejonie po 
wprowadzeniu środków ochrony wód jeziora Erie. .

Nieostrożna kobra 
27-letni robotnik mial dosyć strzyżenia trawników na Flo­

rydzie i zapragnął zdobyć większe pieniądze. Zainwestował 
w... kobry. Mial ich 40 w swoim małym, wynajętym pokoju, 
ale pech chciał, że jedna ucielda i wygrzewała się na grządce 
kwiatowej u sąsiadki. Sprawa znalazła się w sądzie. Pecho­
wego „biznesmena” skazano na pół roku w zawieszeniu i na­
kazano pozbyć się zaczątku fortuny. Ale wcale niełatwo od-* 
dać kobry w „dobre ręce". Na Florydzie kobra kosztuje do 
100 dolarów, ale w całym stanie mniej niż 500 osób ma po­
zwolenie na trzymanie jadowitych węży, w dodatku utrzyma­
nie ich jest dość kosztowne...

mi

nego etapu wyścigu kolarskiego Tour 
dc France.

Ttzy granaty upadły na pole, w 
pobliżu posterunku Gwardii Cywil­
nej, nie powodując ani ofiar, ani 
zniszczeń materialnych.
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Nad Atlantykiem eksplodował 
samolot pasażerski

Amerykański samolot pasażerski 
towarzystwa Trans World Airlines 
(TWA) eksplodował zamieniając się 
w kulę ognia po wystartowaniu w 
środę wieczorem czasu miejscowego 
z Nowego Jorku do Paryża i wpadł do 
Atlantyku niedaleko Long Island. 
Nie ma oznak, by ktoś się uratował— 
pisze agencja Associated Press.

Boeing 747 leciał z lotniska im. J. 
F. Kennedy’ego na lotnisko im. Char- 
lesa de Gaulle’a, kiedy wpadł do Oce­
anu Atlantyckiego, 32 km od małej 
zatoki Moriches na Long Island o 
godz. 20.45. Miejsce katastrofy znaj­
duje się 65 km na wschód od miasta 
Nowy Jork.

"Była to  wielka pomarańczowa 
kula ogniowa. Nie było widać nic poza 
płomieniami" —  powiedział naoczny 
świadek Eileen Dały. Na pokładzie 
s a m o lo tu  z n a jd o w a ło  s ię  2 12  
pasażerów i 17 członków załogi — 
poinformował wiceprezes TWA, Mi­
kę Kelly. Powiedział on, że samolot 
przybył z  Aten i znajdował się na ziemi 
trzy godziny przed wystartowaniem do

BoSnla-ONZ

Paryża. Niektórych pasażerów zabra­
no na pokład z odwołanego wcześniej 
lotu do  Rzymu.

"Nie znajdujemy żadnych urato­
wanych osób" —  stwierdził Steve 
S a p p  z a m e ry k a ń sk ie j  S traży  
Przybrzeżnej. "Natrafiamy na wiele 
dał* —  dodał.

Z  powietrza można zobaczyć na 
wodzie płonący wrak i paliwo samolo­
tu —  pisze AP. Niedaleko miejsca 
wypadku u tw orzono tymczasową 
kostnicę.

W iceprezes TW A, Mike Kelly 
oświadczył, że Federalna Agencja 
Lotnicza (FAA ) zaostrzyła środki 
bezpieczeństwa z powodu rozpoczy­
nających się w piątek Igrzysk Olimpij­
skich w Atlancie, ale wobec TW A czy 
tra g icz n e g o  re jsu  800  n ie  jbyło 
żadnych pogróżek. "Wszystko jest 
jednak możliwe" —  podkreślił Kelly. 
"Zapewniliśmy jeden z najwyższych 
stopni bezpieczeństwa, jaki można 
osiągnąć i nic się tu nie zmieniło w 
minionych ldlku tygodniach"— dodał 
przedstawiciel linii lotniczych.

Policjantom ONZ grożą śmiercią 
w razie aresztowania Karadżicia

Oficjalna osobistość serbska w 
Bośni ostrzegła, że członkowie policji 
O N Z  zostaną ujęci i rozstrzelani, w 
wypadku gdyby Radovan Karadżić 
został aresztowany — stwierdził w 
czwartek rzecznik ONZ*w Sarajewie 
Alexander Ivanko.

Miladin Stefanović, burm istrz 
kontrolowanego przez Serbów mia­
sta Uglejvik w północnej Bośni 
oświadczył, że "wszyscy policjanci 
O N Z  zostaną ujęci i natychmiast za­

bici", jeśli Karadżić zostanie areszto­
wany, powiedział rzecznik O N Z. 
Dodał, że Stefanović, znany z ekstre- 
mizmu, przekazał to ostrzeżenie jed­
nemu z oficerów sił ONZ.

Wanko określił tę  groźbę jako  
skandaliczną i poinform ow ał, i e  
rozpatru je  się nowe środki doty­
czące bezp ieczeństw a 800 poli­
cjantów O N Z  rozmieszczonych w 
s t r e f a c h  B o ś n i  p o d  k o n t r o l ą  
serbską.

M i s M i i ś .

A. Łukaszenka o Słowianach 
i strefie bezatomowej

Występując w Witebsku, przed 
środowym koncertem, zamykającym 
tygodniowy festiwal "Słowiański ba­
zar”, prezydent Białorusi Aleksandr 
Łukaszenka, który sprawował patro­
nat nad festiwalem, powiedział, że 
traktuje tę imprezę jako "czynnik jed­
noczenia słowiańskich narodów".

Białoruski prezydent wyraził 
p rz e k o n a n ie , że  d o  so ju sz u , 
p o w o łan eg o  n ied aw n o  p rzez  
Białoruś i Rosję dołączy się wkrótce 
Ukraina i że "miną smutne czasy dla 
słowiańskich narodów", które "pod-

Określając Słowian jako "silną i 
dumną wspólnotę ludzi", Łukaszenka 
p o w ied z ia ł: "M y n ik o m u  n ie  
zagrażamy i czynimy wszystko, co nie­
odzowne, by zapewnić pokój i spokój 
na naszym kontynencie. Realizacja 
białoruskiej inicjatywy utworzenia 
s tre fy  bezatom ow ej w E u ro p ie  
Środkowej oznacza zapew nienie 
bezpieczeństwa naszym narodom".

Pierwszy raz białoruski prezydent 
publicznie powiedział o tej inicjatywie w 
początkach Upca, nadając jej jednozna­
cznie charakter reakcji wobec planów 
rozszerzenia NATO na Wschód.

Telewizja ABC podała, że FAA nie 
otrzymała sygnału alarmowego od pilo­
ta przed katastrofą. Wskazuje to, że nie 
było ostrzeżenia  o  jakichkolwiek 
kłopotach w samolocie przed runię­
ciem maszyny do morza.

Przedstawiciel Straży Przybrzeżnej 
James McPherson powiedział, że na 
miejsce katastrofy wysłano wszystkie 
d o stęp n e  jed n o stk i pow ietrzne i 
pływające, w tym 9  kutrów, dwa samo­
loty i dwa helikoptery. Samoloty 
zrzuciły na powierzchnię Atlantyku tra­
twy ratunkowe.

•  •  •
Ekipy poszukiwawcze odnalazły 

dotychczas zwłoki 73 ofiar katastrofy.
N a pokładzie maszyny znajdo­

wało się 229 osób. Nie natrafiono na­
tomiast jeszcze na szczątki maszyny.

Eksperci są zdania, że badanie 
szczątków ofiar może pomóc ustalić 
czy przyczyną tragedii była eksplozja 
na pokładzie.

NA ZDJĘCIU: samolot Boeing 
747|  który uległ katastrofie.

FoLEPA  — ELTA

W,Brytania
Księżna Diana 

z Fergie na 
francuskiej Riwierze

Księżna Diana, która wkrótce zo­
stanie rozwiedziona z następcą bry­
tyjskiego tronu księciem Karolem, i 
Icsiężna Yorku, która już jest rozwie­
dziona z bratem Karola Andrzejem, 
przybyły wraz z dziećmi na odpoczy­
nek na francuską Riwierę.

Reporterzy z aparatami oczeki­
wali Diany na lotnisku w Nicei, lecz 
prywatny samolot wylądował w Can­
nes, skąd towarzystwo odjechało sa­
mochodami do, jak utrzymują miej­
scow e w ła d z e , m alow niczego  
miasteczka Fayence, gdzie ma się 
zatrzymać w rezydencji należącej do 
dawnego przyjaciela księżny Yorku, 
zwanej popularnie Fergie, Paddy^ego 
McNaUy*ego.

Pomimo nieobecności w Londy­
n ie  k siężna D iana  niew ątpliw ie 
będzie zajmować czołówki popular­
nych gazet Od Wielkiej Brytanii po 
Nową Zelandię liczne organizacje 
charytatywne ubolewają nad wycofa­
niem się księżnej Walii z patronowa­
nia działalności dobroczynnej, co 
Diana uczyniła w związku z pozba­
wieniem jej za sprawą rozwodu króle­
wskiego tytułu.

W  opublikowanym w czwartek 
p rzez  d z ien n ik  "D aily  M irro r" 
sondażu przeprowadzonym wśród 
2.000 osób, 51 proc. opowiedziało 
się za utrzymaniem przez Dianę 
tytułu "Jej Królewskiej Wysokości", 
a jedynie 26 proc. było odmiennego 
zdania.

Dziennik "Daily M irror" roz­
począł kampanię na rzecz niepozba- 
wiania Diany królewskiego tytułu.

Spotkanie 
B. Jelcyna 

z kierownictwem 
Ministerstwa 

Obrony
W czwartek w  podmoskiewskim 

sanatorium Barwicha prezydent Bo­
rys Jelcyn spotkał się z kierownic­
twem Ministerstwa Obrony, któremu 
przedstawił nowego szefa resortu 
gen. Igora Rodionowa.

Prezydent podkreślił podczas 
spotkania, że przed Ministerstwem 
Obrony Rosji stoją dziś trudne zada­
nia, bowiem w rosyjskich siłach zbroj­
nych nie wszystko dobrze się układa. 
Powiedział, że Rodionow będzie 
musiał zaprowadzić w armii "elemen­
tarny porządek", bowiem "korpus ofi­
cerski jest przeżarty korupcją jak rdzą".

Na spotkaniu był obecny doradca 
prezydenta ds. bezpieczeństwa naro­
dow eg o , s e k re ta rz  R ady  B ez­
pieczeństwa Aleksandr Lebied’.

R o s f a z G z ę ę z e n la

KRÓTKO

Znaleziono 
10 ciał rosyjskich 

żołnierzy
d a ła  10 rosyjskich wojskowych 

o d k ry to  w ś ro d ę  w ok o licach  
m ie jsco w o śc i W ied ien o  na 
południowym wschodzie Czeczenii 
— podała w czwartek służba prasowa 
rosyjskich sił federalnych w tej 
północnokaukasldej republice.

N ie wiadom o, w jakich oko­
licznościach czterej oficerow ie i 
sześciu żołnierzy, których nie pogrze­
bane ciała znaleziono, dostali się do 
czeczeńskiej niewoli.

Moskwa. P rzeb ieg  przygo­
towań Rosji i Stanów Zjednoczo­
nych do udziału w zaplanowanym 
na 20-21 bm. forum Stowarzysze­
nia  Krajów Azji Południowo- 
W schodn ie j (A SE A N ) w 
Dżakarcie omówili w czasie rozmo­
wy telefonicznej rosyjski minister 
spraw zagranicznych Jewgienij Pri- 
makow i amerykański sekretarz 
stanu Warren Christopher.

Dubaj. Najstarszy mieszkaniec 
Zjednoczonych Emiratów Arab­
skich zmarł w środę w wieku 136 
lat, zostawiając troje dzieci i sto tro- 
je  w nuków  i praw nuków  — 
poinformowała w czwartek miej­
scowa prasa.

Paryż. Konferencja m inlstel 
rialna grupy siedmiu głównych 
potęg zachodnich poświęcona wal­
ce z  terroryzmem odbędzie się 30 
lipca w Paryżu — podał wśrodę 
stolicy Francji rzecznik MSZ Jac- 
ques Rummelhardt

Paul Touvier, wysoki funkcjo­
nariusz kolaboranckiej milicji vi- 
chystowskiej w czasie n  wojny 
światowej, zmarł wśrodę w szpitalu 
więziennym w pod paryskim Fres- 
nes w wieku 81 lat —  informuje 
AFP.

Bukareszt Międzynarodowy 
Kongres Świadków Jehowy w Bu­
kareszcie nie dojdzie do skutku "z 
powodu sprzeciwu władz". Odbędą 
s ię je d n a k  dwie im prezy 
równocześnie w Klużu i Braszowic 
— poinformowało w czwartek biu 
ro organizacyjne kongresu.

Simiishamn. Zagrożenie sal­
monellą sprawiło, że na południu 
Szwecji zabito  13 tysięcy kur-l 
czaków —  poinform ow ały w 
czwartek źródła ofiqalnei|—
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TrybunalKo^nstytucyJny
Emerytom przysługuje waloryzacja 

za IV kwartał ub.r.
T ry b u n a ł  K o n s ty tu c y jn y  

orzekł w środę, że pozbawienie 
emerytów i rencistów prawa do 
waloryzacji ich świadczeń za IV 
kwartał ub.r. jest niezgodne z kon­
stytucją.

W uzasadnieniu orzeczenia 
Trybunał stwierdził, że w IV  kwar­
tale zeszłego roku obowiązywał 
niewątpliwie przepis nakazujący 
okresową waloryzację emerytur i 
rent, gdy wzrost płac w kwartale 
przekroczy 10 proc. Realizacja 
tych podwyżek powinna nastąpić w

marcu br. IV kwartał —  stwierdził 
TK — pozostawiono poza jakimkol­
wiek mechanizmem waloryzacji, za­
równo dotychczasowej płacowej, jak 
i nowej, cenowej, obowiązującej w 
br.

Nie przeprowadzenie tej walory­
zacji doprowadziło do utraty realnej 
w a r to śc i  e m e ry tu r  i r e n t  —- 
stwierdził Tiybunał.

W ocenie resortu pracy, walory­
zacja za IV  kw artał ub.r. może 
kosztować budżet państwa dodatko­
wo 8,3 mld nowych zł.

|  Punkt widzenia prezesa PSL 
Budżet na przyszły rok zbyt pasywny

Polityka antyinflacyjna założona tych  m ec h a n izm ó w
w przyszłorocznym budżecie może 
zahamować tempo wzrostu gospo­
darczego — uważa prezes Polskiego 
Stronnictwa Ludowego Waldemar 
Pawlak. Podczas środowego posie­
dzenia Naczelny Komitet Wyko­
nawczy PSL omawiał m.in. przyjęte 
przez rząd założenia budżetu na 
przyszły rok.

Pawlak uważa, że w założeniach 
budżetu zbyt mocno używa się me­
chanizmów służących do ogranicza­
nia inflacji. Jego zdaniem, zakres

m o że
doprowadzić do sytuacji, w której 
p od  zn ak iem  za p y ta n ia  s ta n ie  
założenie dotyczące wzrostu gospo­
darczego. W  takim wypadku nastąpi 
załamanie budżetowe, którego kon­
sekwencje będą fatalne —  uważa 
prezes PSL.

"PSL jest przekonane, że ogra­
niczenie inflacji musi uwzględniać 
realia gospodarcze na tyle, aby nie 
nastąpiło załamanie wzrostu gospo­
darczego" —  stwierdził Pawlak.

Zdaniem ministra ON 
Pieniądze na IFOR są i będą

_ J  Pieniądze na udział polskiego 
I kontyngentu w Siłach Implementacyj­
nych (IFOR) w Bośni są i będą —  
zapewnił 17 bm. minister obrony na­
rodowej Stanisław Dobrzański. M ON 
wniosło o nowelizację uchwały rządu 
ws. polskiego udziału w IFOR, tzn. o  
zwiększenie sumy przeznaczonej na 
ten ce lz30do66m ln PLN.

Szef resortu obrony przyznał, że 
m oże  zask ak iw ać  ro zb ie ż n o ść  
między wysokością tych wydatków, 
zawartą w pierwszej uchwale rządu, 
a zaproponow aną obecnie przez

M O N . D o b rz a ń s k i  d o d a ł ,  że  
zwiększenie sumy nie oznacza wzro­
stu wydatków, a złe ich oszacowanie. 
Podkreślił, że pierwotny kosztorys 
sporządzony przed podjęciem pier­
wszej uchwały rządu w tej sprawie 
opiewał na sumę zbliżoną do zapro­
ponowanej obecnie przez resort ob­
rony. Miały jed n ak  być wówczas 
"wątpliwości, że  M O N  zawyża tę 
sumę. (...) Pod wpływem nacisków 
ministerstwo próbowało te  koszyty 
zredukować, no  i zredukow ało o 
połowę" —  powiedział.

Partie

Spotkanie kierownictwa "Samoobrony" 
z parlamentarzystami PSL

 | 18 bm. w Sejmie odbyło się spot-
I kanie Prezydium Związku Zawodo­

wego Rolnictwa "Samoobrona" z 
Prezydium Klubu Parlamentarnego 
Polskiego Stronnictwa Ludowego— 

I poinformowało Biuro Prasowe. "Sa­
moobrony".

Tematami spotkania było zjed­
noczenie ruchu ludowego w  Polsce 
przed zbliżającymi się wyborami par­
lamentarnymi, sytuacja społeczno- 
polityczna i gospodarcza kraju, w 
tym  ro ln ic tw a  o r a z  r e fo rm a  
ubezpieczeń społecznych, w tym pro­

blemy Kasy Rolniczego Ubezpiecze­
nia Społecznego.

W  zasadniczych problemach —  
jak  informuje komunikat "Samoob­
rony" —  osiągnięto porozumienie.

Akcja Wyborcza "Solidarność" 
tworzy struktury regionalne

Akcja Wyborcza "Solidarność 
przystąpiła do organizowania swoich 
regionalnych oddziałów. M ają one 
pokrywać się z okręgami wyborczy­
mi. "Solidarność" oczekuje, że stru­
ktury regionalne powinny zostać 
powołane do połowy sierpnia br. — 
powiedział PAP Stanisław Alot, se­
kretarz Komisji Krajowej ”S". 
^ Z w ie ń c z e n ie m  tego  procesu 

będzie utworzenie Krajowego Szta­
bu Wyborczego AWS i przyjęcie za­
sad działania dla oddziałów regional­
nych. Tw orzenie list wyborczych 
rozpocznie się po opracowaniu pro­
gramu AWS. Po napisaniu progra­
mu, może się zdarzyć, że ktoś się 
o d łączy , a k to ś  p rzy łączy  —  
tłumaczył Alot.

Podstawą oddziałów AWS będą 
struktury regionów "Solidarności", 
których jest 3& "S" chce, aby oddziały 
zostały "dopasowane" do Oczby okręgów 
wyborczych. W  regionach nie będą 
obowiązywać "sztywne" zasady podziału 
miejsc na listach wyborczych między po­
szczególne ugrupowania. Każdy uczest­
nik AWS będzie mógłzgla&aćkandyda­
tury, wstępna selekcja nastąpi poprzez 
badanie min. ich lokalnej popularności 
lis tę  krajową oraz kolejność kandy­
datów będą ustalać władze centralne 
AWS— powiedział AloL

K a m p a n ię  w y b o rc z ą  AW S 
prowadzić będzie sztab krajowy. 
Kontrolę nad działalnością sztabu iw 
o g ó le  n ad  A k c ją  W y b o rc z ą  
"Solidarność" spraw ować będzie

Konwencja Ogólnopolska, w skład 
k tó re j w ejdą  liderzy ugrupow ań 
AWS —  powiedział Alot, zastrze­
gając, że są  to  na razie jedynie plany. 
Konwencja miałaby odgrywać rolę 
mediatora między oddziałami Alot 
uważa, że nie ma potrzeby, aby sztab 
tworzyli przedstawiciele wszystkich 
ugrupow ań AW S. Jego  zdaniem  
skład sztabu można ograniczyć przyj­
mując zasadę, że  znajdujące się w 
A kcji k o a lic je  w ystaw ią swoich 
przedstawicieli, wspólnych dla partii, 
które je  tworzą (chodzi o  Obóz Pa­
triotyczny, KL-N, Nową Polskę, PL- 
Ch).

P rz y  s z ta b ie  b ę d ą  d z ia ła ły  
zespoły zadaniowe i eksperckie, pra­
cujące nad programem AWS.

Dfa czasowego pobytu obcokrajowców
W Lesznowoli k.Gró]ca otwarto 

ośrodek dla deportantów

Na Śląsku
Trzecia doba 

strajku w 
Katowickiem

W  czwartek —  trzeciego dnia 
strajku pracowników komunikacji 
miejskiej w woj. katowickim —  nie 
wyjechały na trasy autobusy i tramwa­
je  z zajezdni w Katowicach, Chorzo­
wie, Gliwicach, Będzinie, lachach  i 
Sosnowcu. Przed południem mają się 
rozpocząć rozmowy strajkujących z 
pracodawcami, przedstawicielami sa­
morządów i organizatorów komuni­
kacji miejskiej.

W  wydanym oświadczeniu ucze­
stnicy protestu stwierdzili, że jedynie 
minister i związki zawodowe są zain­
teresowani porozumieniem.

%f'y(uUura j f e ’’ 
Festiwal Teatrów 

Ulicznych 
w Chojnicach

P arad ą  przebierańców i harca­
mi na ulicach m iasta rozpoczął się 
17 bm. w Chojnicach (woj.bydgo- 
skie) V  M iędzynarodowy Festiwal 
Teatrów  Ulicznych. Uczestniczy w 
nim  17 g rup  z A ustrii, F rancji, N ie­
m iec i Polski.

Inicjatorem  i gospodarzem im­
prezy jest, od pierwszego festiwalu, 
miejscowy dom  kultury i działający 
przy nim T eatr Niepokorny.

W  p ro g ra m ie  teg o ro czn eg o , 
pięciodniowego festiwalu znalazło się 
ok. 20 spektakli.

W Lesznowoli k.Grójca (woj. ra­
domskie) otwarto w środę ośrodek 
dla deportantów. Ośrodek znajduje 
się w obiektach zlikwidowanej jed­
nostki wojskowej. Placówka przy­
stosowana jest do pobytu ok. 30 ob­
cokrajowców. Docelowo może tam 
zamieszkać ok. 100 osób. Pierwsi 
pensjonariusze spodziewani są za 
kilkanaście dni, gdyż w ośrodku pro­
wadzone są ostatnie prace adapta­
cyjne.

O b co k ra jo w cy  b ę d ą  m ogli 
przebywać w Lesznowoli do 90 dni, 
potem zostaną deportowani z Pol­
ski. Bezpieczeństw a w ośrodku 
będzie strzec 40 funkcjonariuszy po­
licji, a 20 osób cywilnych (w tym le­
karz) zostanie zatrudnionych do 
obsługi pensjonariuszy. Obiekty 
ośro d k a  zostały  o toczone pod­

wójnym murem z tzw. strefą kontro­
lowaną.

Przeciwko utworzeniu k.Grójca 
o ś ro d k a  d la  dep o rto w an y ch  
protestowały miejscowe władze sa­
morządowe oraz mieszkańcy Grójca 
i Lesznowoli, twierdząc, że sąsiedz­
two największej w Polsce giełdy sa­
mochodowej (w Słomczynie) przy­
czyni s ię  do  w z ro s tu  liczby 
przestępstw dokonywanych przez 
cudzoziem ców . W ładze Grójca 
proponowały przeznaczyć obiekty 
po jednostce wojskowej na mieszka­
nia dla Polaków przesiedlających się 
z b. ZSRR. Ośrodkowi nadano jed­
nak sta tus obiektu ważnego dla 
obronności k raju , przesądzając 
ostatecznie o  jego przeznaczeniu 
Nadzór nad placówką sprawuje Mi 
nisterstwo Spraw Wewnętrznych.

Na konserwację

Zygmunt III Waza opuszcza 
Plac Zamkowy

Górujący nad Placem Zamko­
wym posąg króla Zygmunta III W a­
zy zostanie w sobotnie południe 
zdjęty z kolumny w celu poddania go 
k o n ie c z n e j  k o n se rw a c ji  —  
poinform ow ał podczas Środowej

konferencji prasowej organizator 
tego przedsięwzięcia, Kazimierz 
Sztarbałło  z  Państwowej Służby 
O chrony Zabytków  —  Oddział 
Warszawski. Król opuSd Stare Mia­
sto na blisko dwa miesiące.

Tradycje rodem ze średniowiecza

Jubileuszowy turniej rycerski 
w Golubiu-Dobrzyniu

Pokazem walk pieszych wojow­
n ik ó w  ś re d n io w ie c z n y c h  na 
dziedzińcu zamku królewny Anny 
W azówny w Golubiu-D obrzyniu 
(woj.toruńskie) rozpoczął się 17 bm. 
jubileuszowy X X  Miecfynarodowy 
Turniej RyoerskL

Jak o  pierwsi w G olubiu-D o­
brzyniu do walki stają zawsze Pola­
cy. Najlepsi z nich uzyskują prawo

s ta r tu  w zm a g a n iac h  m iędzy­
narodowych. W  br. o Trzy Miecze 
Zam ku Gołubsldego walczyć będą 
d ru ż y n y  ry ce rzy  konnych  
Białorusi, Czech, Francji, Szwecji, 
Ukrainy i Wioch.

W trakcie turnieju rywalizują ry 
cerze konni, piesi i kusznicy. Zmaga­
niom towarzyszą pokazy kaskader­
skie.
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|  Bezrobocie Giełda Pracy Litwy i "SoDra":
§ 2 
CL * ~ rag .
co C oraz bardziej uwidacznia się to , iż w niedalekiej
O  przyszłości problemem życiowo ważnym dla mieszkańców Li-

twy będzie stała praca i dzięki niej state zarobki. Natomiast 
"SoDra” w ubiegłym roku do funduszu realizacji polityki za­
trudnienia oraz na zapomogi dla bezrobotnych przelata zale­
dwie 44,2 proc. przeznaczonych na ten cel pieniędzy. Czy warto 
wobec tego się dziwić, iż w wyniku takiej polityki "SoDry" stale 
się zmniejsza liczba osób ubezpieczonych, przypadająca na 
jednego emeryta. Jeżeli jeszcze w 1991 roku jednego eraeiytę 
"utrzymywało" 2,1 pracujących, to  Już w roku ubiegłym — 
zaledwie 1,56. Czy nie dlatego właśnie gospodarstwo domowe 
emeryta z każdym dniem staje się nie tylko coraz uboższe, ale 
wręcz żebracze?

W ubiegłym roku Litewska Giełda Pracy na finansowanie 
przedsięwzięć mających na celu wzrost zatrudnienia, przy zna­
cznym braku funduszu zatrudnienia, mogła wykorzystać zale­
dwie 34 proc. wszystkich środków. Natomiast 46,3 proc. wszy­
stkich wydatków Giełdy Pracy poszło na wypłatę zapomóg dla 
bezrobotnych. Nic więc dziwnego, że jedynie na początku roku 
bieżącego progi terytorialnych Giełd Pracy przekroczyło 127,1 
tys. zarejestrowanych osób niepracujących, którym mogli nie­
wiele pomóc z tej przyczyny, że "SoDra" nie przekazuje odpo-

amiast partnerstwa —
wiednich środków. Tymczasem w ubiegłym roku pracę 
otrzymało i zostało płatnikami "SoDry" 48,9 tys. osób, uczest­
niczących w programach zatrudnienia.

Podstawowym zadaniem Litewskiej Giełdy Pracy na rok 
bieżący jest integracja obywateli niepełnosprawnych oraz bez­
robotnych z rynkiem pracy, jak też efektywne poszukiwanie 
wolnych miejsc pracy. W tym roku spośród utworzonych miejsc 
pracy dla obywateli z  dodatkowymi gwarancjami, co trzecie 
b ę d z ie  p rz e z n a c z o n e  d o  z a tru d n ie n ia  osób  
niepełnosprawnych. "SoDra" w pierwszym kwartale roku 
bieżącego z 31 proc. taryfy wpłat ściąganych od pracodawców 
i pracujących do funduszu zatrudnienia powinna przelać 2,1 
proc. Niestety, przelała natomiast zaledwie 1,4 proc. Jednym 
słowem, powtarza się ubiegłoroczna sytuacja.

Na skutek rosnących olbrzymich wydatków "SoDry", Lite­
wska Giełda Pracy w pierwszym kwartale bieżącego roku 
musiała przeznaczyć 60,3 proc. środków na realizację polityki 
zatrudnienia ludności Natomiast na finansowanie aktywnego 
zatrudnienia ludności przeznaczono zaledwie 22,6 proc. wszy­
stkich środków. Dotkliwy brak pieniędzy na realizację aktyw­
nego zatrudnienia zmusza terytorialne Giełdy Pracy do orien­
towania się przede wszystkim na dodatkowe gwarancje zgodnie

- wrogowie?
z ustawą o wspieraniu bezrobotnych, obejmującą wielu ludzi. 
Liczba takich osób stale wzrasta i w czerwcu br. wynosiła już 
38,9 proc. zarejestrowanych bezrobotnych. Litewska Giełda 
Pracy przy zaistniałej sytuacji może przeznaczać coraz mniej 
środków na organizowanie oraz finansowanie dodatkowych 
przedsięwzięć zapewniających aktywne zatrudnienie bezrobot­
nych, nie mających gwarancji. Krótko mówiąc, pod względem 
finansowym "SoDra" pozostaje dłużniczką Litewskiej Giełdy 
Pracy, co w przyszłości spowoduje, że straci ona część wpływów 
z powodu zmniejszenia liczby pracujących osób, podlegających 
obowiązkowym ubezpieczeniom społecznym. A potem będzie 
się u tyskiwać, że za mało jest pieniędzy na wypłacanie emerytur 
i innych przewidzianych z budżetu "SoDry" świadczeń.

Naturalnie, że "SoDra", nie przelewając do funduszu za­
trudnienia regulowanych przez rząd obowiązkowych środków 
na ubezpieczenia od bezrobocia, sama podcina gałąź, na której 
siedzi. Czy trzeba czekać bezczynnie, dopóki taka "gałąź" się 
załamie, a  przez to nadal zmuszać emerytów do wegetowania 
czy też przedwczesnego odejścia na łono Abrahama? Może 
ktoś wreszcie przetnie ten węzeł gordyjski?

Antanaa PETRAUSKAS, 
doktor nauk społecznych

Opinie Pracować chcemy i potrafimy, 
ale dajcie nam tę pracę

Z  pewnością wielu się ze mną 
zgodzi, że dzisiaj, kto ma normalną 
pracę i względnie godziwe wynagro­
d z e n ie ,  m o że  s ię  u w ażać  za  
szczęśliwca. Sporo się ostatnio na ten 
temat dyskutuje: jedni narzekają, że 
brak pracy, inni zaś twierdzą, że pra- 

jest, tylko ludzie są bardzo rozle­
niwieni i nie chcą pracować.

A  co na ten tem at mówią sami 
bezrobotni, d  co codziennie godzina­
mi ocierają mury Giełdy Pracy.

—  Z  zawodu jestem dziennika­
rzem. Mam 50 lat i od 10 miesięcy 
jestem bezrobotny. W  ciągu pół roku 
otrzym ywałem  zapom ogę, teraz  
przychodzę tu  co miesiąc, ale bez 
skutku. Owszem, proponowano mi 
pracę w szkole w klasach początko­
wych, a le  się nie zgodziłem , bo 
przecież nie jestem pedagogiem. Z  
czego żyję? Czasami ktoś gdzieś po­
trzebuje ładowacza, latem zbieram 
jagody, grzyby, a stara matka sprze­
daje. Co będzie dalej, nie wiem.

— Jestem już od 4  lat bez pracy. 
M am  m ałe  d z ie c k o  i to  j e s t  
największą przeszkodą. Przed uro­
dzeniem dziecka pracowałam jako 
ekonomistka. Potem była redukcja 
etatów i mnie również zredukowano. 
P a rę  m iesięcy tem u  znalazłam  
zajęcie w stołówce (nakrywać do 
stołu, zbierać, zmywać naczynia itp.). 
Gdy zachorow ało  mi dziecko i 
musiałam pójść na chorobowe, szef 
powiedział, że moją pracę będzie 
wykonywać inna koleżanka. Jestem 
całkowicie już wyczerpana nerwowo 

czasami mam po prostu chęć, by 
wyskoczyć z dziewiątego piętra.

— Powiedziała pani na wstępie, 
że  lu d z ie  s ię  le n ią  i n ie  chcą  
pracować. Między innymi, niedawno 
był na ten tem at w "Kurierze” wywiad 
z  dyrektorem pewnej spółki, który

też mówił to  samo i narzekał, że nie 
może znaleźć człowieka do pracy, bo 
każdy się najpierw pyta, ile będzie 
płacić. Bzdura. Jeszcze tego samego 
dnia zadzwoniłem do pana dyrekto­
ra. Nie pytałem o wynagrodzenie. 
P ow iedziałem  jedyn ie , że  chcę 
pracować i żadnej pracy się nie boję. 
Gdy się wyjaśniło, że mam 52 lata, 
podziękowano mi. Nikt się nawet nie 
zainteresował, kim jestem z  zawodu 
i co potrafię robić. Rozumiem, że 
młodzi są  silniejsi, bardziej zręczni, 
ale może nie zawsze tak doświa­
dczeni Zresztą, skoro wszyscy chcą 
tylko młodych, to co mają robić star­
si. Może kraść?

—  Praktycznie nie bardzo wiem, 
czego tu przychodzę, bo Giełda i tak nic 
nie może zaproponować. Jeśli już coś 
jest, to przeważnie miejsce ładowacza i 
to za zupełnie nędzne grosze.

—  Kobieta po trzydziestce bez

Fot. M arian Paluszkiewicz 
protekcji w ogóle nie ma szans na 
otrzymanie pracy. Wszędzie są po­
trzebne młode i ładne dziewczyny i 
myślę, że nie tylko do pracy. Dziś 
uczciwy i rzetelny człowiek jest już 
całkowicie na wymarciu. Dobrze się 
powodzi natomiast złodziejom, ich 
nawet do więzień nie sadzą, a im 
więcej milionów zdefiraudował, tym 
wyżej nosi głowę.

—  My tu tak nie będziemy "za 
dziękuję" gadać, a tym bardziej 
ustawiać się do zdjęcia. Chyba że 
nam zapłacicie, bo otrzymacie ho­
noraria, a co nam z tego. Był tu 
jakoś facet z "Lietuvos rytas", to dał 
nam 25 litów. A w ogóle, o  czym tu 
jest gadać i kogo my interesujemy. 
Wszyscy nas popychają, jak najgor­
szych natrętów , a całym naszym 
przestępstwem jest to, że chcemy 
pracować, bo przecież mamy rodzi­
ny, a kraść po prostu nie umiemy.

Z konferencji prasowej "Prekes i namus"

Czy gra warta świeczki?
Ostatnio wiele się pisze i dyskutuje na temat spółki akcyjnej "Internatio­

nal BOOK", która to na szeroką skalę prowadzi akcję "Prekes |  namus" 
(Towary do domu). Ludzie, w tym również nasi Czytelnicy, otrzymują listy 
z propozycją kupienia trzech książek po 49 litów, a następnie wzięcia udziału 
w grze, gdzie drogą losowania można wygrać pierścionek z brylantem, pralkę 
automatyczną, najnowszej marki telewizor oraz centrum muzyczne.

Akcja ta  jednych zainteresowała kuszącą propozycją, innych szczerze 
oburzyła swoim szamaństwem. Krytyczne głosy i niezadowolenie ludzi' 
dotarty także do organizatorów tej imprezy. Chcąc siebie usprawiedliwić 
oraz udowodnić własne racje i wyjaśnić na czym polega gra, właściciele firmy 
zorganizowali konferencję prasową.

Na wstępie członek administracyjnego komitetu Yves Frerot (z Francji) 
opowiedział o  działalności firmy. Firma jest legalna i na Litwie powstała 
przed rokiem. Niestety, nie ma własnej siedziby i mieści się w zwykłym 
mieszkaniu koło dworca (adresu jednak nie podał). Nie ma także swoich 
sklepów i dlatego działalność komercyjną prowadzi drogą pocztową. Litwa 
nie jest jedynym krajem, na którego terenie działa firma. Spółka powstała w 
Szwajcarii i ma swoje przedstawicielstwa w Chorwacji, Rumunii, Rosji, 
Słowacji, Czechach, Turcji, na Węgrzech, w Białorusi, Bułgarii, Francji i 
Polsce. Jak podkreślił Yves Frerot, najlepiej udało się im rozwinąć swój 
biznes w Polsce. W wyżej wymienionych państwach z usług firmy "Prekćs [ 
namus" rocznie korzysta mniej więcej od 7 do 8 milionów klientów.

Chociaż pan Yves Frerot bardzo się starał, by udowodnić dziennika­
rzom , że działalność ta jest jak najbardziej legalna i zgodna z literą prawa, to 
jednak nie zdołał przekonać zebranych. Dziennikarze zadawali mnóstwo 
konkretnych i ostrych pytań, na które albo w ogóle nie otrzymali odpowiedzi, 
albo były one bardzo wymijające. Przedstawicieli prasy interesowało przede 
wszystkim to, skąd firma posiada adresy. Okazało się, że kupiła je w Lite­
wskim Centrum Komputerowym. Rozumiemy, że dziś za pieniądze wszy­
stko można kupić, ale udostępnianie obcym osobom danych personalnych 
obywateli jest przecież najzwyklejszym łamaniem praw człowieka. Sporo do 
życzenia pozostawiają też tak zwane prezenty, które są rozlosowywane 
(pierścionek z brylantem, pralka, telewizor), bo choć mówi się o nich, że są 
to  towary najsłynniejszych firm zachodnich, to jednak przedstawiciele spółki 
nazwy tych firm trzymają w tajemnicy.

Ponieważ dziennikarze ostro atakowali firmę, działacze kilkakrotnie 
zapewniali, że każdy, po kupieniu 3 książek otrzyma zegarek i oczywiście 
będzie uczestniczył w losowaniu innych cennych przedmiotów. Jeśli książki 
człowiekowi się nie spodobają, może je zwrócić firmie i otrzyma swoje 
pieniądze. Jeśli ktoś w ogóle nie życzy uczestniczyć w tego rodzaju zabawie, 
powinien napisać list na adres podanej skrytki pocztowej i firma go skreśli z 
listy swoich klientów. Firma twierdzi, że zapewnia także tajemnicę adresów 
wszystkich klientów.

Pomimo rzeczywiście dużych starań, organizatorom konferencji nie 
udało się osiągnąć zamierzonego celu, żaden bowiem z dziennikarzy nie 
skusił się ani na kupienie książek (słabych zarówno pod względem tematyki, 
jak i wydania), ani na' uczestnictwo w grze. Wiele do myślenia daje także fakt, 
że firma rozwinęła swą działalność w krajach o niskiej stopie życiowej, tam, 
gdzie bardziej można liczyć na ludzką naiwność.

Reasumując całą dyskusję, jaka się wywiązała między przedstawicielami I  
firmy, a dziennikarzami, nie.mam zamiaru niczego sugerować, bo wydaje mi 
się, że sprawa jest nazbyt jasna. Natomiast o  tym zaś, czy gra jest warta 
świeczki, niech każdy sam decyduje.

W kręgu pieniądza Niezbędna jest integracja
Każdy nawet laik wie dziś, że 

funkcjonowanie sektora finansowe­
go m a podstawowe znaczenie dla 
efektywności całej gospodarki z 
uwagi na fakt, że praktycznie wszy­
scy muszą korzystać z oferowanych 
usług —  zarówno osoby prywatne, 
jak i podmioty gospodarcze. Sektor 
ten obejmuje usługi bankowe, ubez­
pieczeniowe oraz inne sprawy finan­
sowe.

Integracja systemu finansowego 
gospodarki litewskiej z systemem 
W spólnoty stw arza potencjalne 
korzyści, ale też i zagrożenia. Zarów­

no pierwsze, jak i drugie są związane 
głównie z koniecznością otwarcia dla 
firm  zagranicznych dostępu do 
krajowego rynku finansowego.

O tw arcie litewskiego rynku 
usług finansowych może przyczynić 
się do:

—  wzmocnienia kapitałowego 
instytucji pośrednictwa finansowe­
go

—  wzbogacenia usług finanso­
wych

—  poprawy jakości usług oraz 
obniżenia Ich kosztów

  e lim in a c ji b a r ie r  u tru d ­

niających litewskim instytucjom fi­
n a n s o w y m  w e jś c ia  na  ry n e k  
Wspólnoty

Tym potencjalnym korzyściom 
to w arzy szą  ró w n ież  is to tn e  
zagrożenia, wynikające z niedoroz­
woju litewskiego sektora finansowe­
go, który już teraz boryka się z 
poważnymi problem am i Upadek 
w iary g o d n o śc i, nisk i k a p ita ł 
zakładowy, bankructwa, wysokie ko­
szty usług finansowych —  spowo­
dują, że litewskie przedsiębiorstwa 
sektora finansowego nie będą w sta­
nie sprostać konkurencji zagranicz­

nej i m oże n astąp ić  zjaw isko 
ca łk o w ite j do m in ac ji p rze d ­
siębiorstw zagranicznych na lite­
wskim rynku finansowym.

Mądrzy ludzie mówią, że nie 
bywa sytuacji bez wyjścia. Wydaje 
mi się, że i w tej sytuacji można 
poradzić, redukując system banko­
wy, poprzez łączenie się banków, 
likwidację tych słabszych i nieefe­
k tyw nych , a tak ż e  p o p rzez  
poprawę jakości i rozszerzenie za­
kresu usług.

Proces integracji litewskiego 
rynku finansow ego z rynkiem

krajów Wspólnoty można podzielić 
na dwa etapy. Na pierwszym etapie 
należy skoncentrować się na stymu­
lowaniu rozwoju krajowego sektora 
finansowego, a także rozpoczęciu 
dostosowań regulacji prawnych do 
standardów Wspólnoty Europej­
skiej. Etap drugi — to etap pełnej 
integracji, który będzie polegał na 
znoszeniu barier ograniczających 
wchodzenie przedsiębiorstw zagra­
nicznych na rynek litewski. ------^

Jan MAZOLEWSKI, q  
student Głównej Szkoły Handlowe/ CO 

w  Warszawie 3?

Z e s ta w  p rzygo tow ała  
J u lłtta  TRYK

GOSPODARKA
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D ziś w A tlan c ie  o  godz. 19.30 
czasu  m iejscowego, gdy n a  Litw ie 
będzie ju ż  godz. 2 3 0  20 Upca, n a ­
s tąp i uroczyste  otw arcie  XXVI L et­
n ich  Igrzysk  O lim pysldch .

Dziś zapłonie znicz olimpijski

Wczoraj specjalnym rejsem samolotu Boing Litewskich 
Linii Lotniczych z Lotniska Wileńskiego przybyła do Atlanty 
delegacja olimpijska Litwy. Razem z olimpijczykami przybył 
gość honorowy igrzysk prezydent Republiki Litewskiej Algir- 
das Brazauskas.

Jak poinformował sekretarz generalny Litewskiego N a­
rodowego Kom itetu Olimpijskiego P e tras S tatu ta , tym re j­
sem na olim piadę przybyła podstawowa część naszej de le ­
gacji. D uża grupa olimpijczyków, k tóra  trenow ała osta tn io  
w USA — koszykarze, wioślarze, pływacy, pięściarze oraz  
zapaśnicy ju ż  znajdują się w wiosce olim pijskiej. K olarze na 
igrzyska przyjadą bezpośrednio z tren ingu wysokogórskie­
go w Kolumbii.

W  składzie delegacji Litwy 100 osób, w tym 61 sportowców. 
Reszta to oficjele, trenerzy, lekarze, masażyści, mechanik. Prezydent 
LNKOI Ar tu ras Povili0nas największe nadzieje łączy z występami 
kolarzy i kolarek, reprezentacji koszykarskiej, pływaka R. Maźuolisa, 
dyskobola V. Alekny. Dobrze by było, powiedział prezydent, żeby 
olimpijczycy swe najlepsze wyniki jak też rekordy życiowe osiągnęli 
podczas olimpijskiego występu.

Podczas dzisiejszej defilady otwarcia igrzysk z flagą narodową

Litwy wkroczy na płytę stadionu uczestnik trzech olimpiad, 
pływak Raimundas Maźuolis.

Powtórzy się to , co się pow tarza co cztery lata: po raz 
kolejny w zwartym szeregu podczas cerem onii otwarcia 
X X V I Letnich Igrzysk Olimpijskich przem aszerują spor­
towcy pięciu kontynentów. Sport niby za skinięciem czaro­
dziejskiej różdżki zbliży narody, stanie się a ren ą  pokojowej 
rywalizacji.

Podczas Igrzysk Olimpijskich będzie rozdzielony 271 kom­
plet m edali. Ogółem w Olimpiadzie stulecia zostaną wręczone 
1933 m edale różnych kruszców. M oże jednak stać się, że 
liczba ta  będzie nieco zmieniona, ponieważ w niektórych 
gałęziach sportu nawet kilku zawodników może podzielić to 
same miejsce na podium  (np. w gimnastyce sportowej i arty­
stycznej).

Jak zakomunikowali organizatorzy Olimpiady, o  1933 meda­
le będą ubiegać się 10.003 atletów. Tak więc jeden m edal przy­
pada na co piątego zawodnika.

Z e  sportowców Litwy jako pierwsi występy na Olimpiadzie 
rozpoczną w sobotę pływacy D. ŻeM enć w wyścigu na 100 m st. 
dowolnym i N. Beiga w wyścigu na 100 m s t  klasycznym. W  tym 
dniu również wystąpi w eliminacjach zapaśnik w stylu klasycznym 
R . ŚukeviCius. Koszykarze Litwy w pierwszym spotkaniu zmierzą 
się z Chorwacją.

W  niedzielę w  wyścigu szosowym o medale będą walczyły 
nasze kolarki siostry J . Polikevićiutć i R . Polikevićiutć oraz D. 
Żiliutć (początek zawodów o godz. 18 czasu litewskiego). Wy­

stąpi również pływaczka L. Petrutytó. W wyścigach eliminacyj­
nych będą zawodniczyć wioślarze-akademicy B. Śakickienfc oraz 
dwójka J. Bagdonas i E. Petkus.

N A  Z D J Ę C IU : m edale srebrny, złoty i brązowy, które będą 

wręczane zwycięzcom.

Olimpiada dzień po dniu
LIPIEC SIERPIEŃ

Dyscypliną (ilość medali) 

Badminton (5)

2 0 21 22 23 24 25 26 27 28 29 30 31 1 |  2 3 4

2 3
Baseball (1) 1
Boks (12) 6 6
Żeglarstwo (10) 2 2 1 2 2 1
Judo (14) 2 2 i Z B 2 2 2 W m
Zapasy st. klasyczny (10) 5 5
Zapasy st. wolny (10) 5 5
Kolarstwo —  tor (8) 1 I 2 4
Kolarstwo— szosa (4) 1 1 2
Kolarstwo górskie (2) 2
Wioślarstwo (14) 7 7
Kajakarstwo górskie (4) 2 2
Kajakarstwo (12) 6 6
Szermierka (10) 1 2 2 1 2 2
Piłka nożna (2) 1 1
Koszykówka (2) 1 1
Piłka ręczna (2) 1 1
Gimnastyka artystyczna (2) 1 1
Gimnastyka (14) 1 1 1 1 5 5
Lekkoatletyka (44) 2 4 5 8 5 4 6 9 1
Podnoszenie ciężarów (10) 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1
Pływanie (32) 4 4 5 5 4 5 5
Skoki do wody (4) 1 1 1 1
Pływanie synchroniczne (1) 1
Piłka wodna (1) 1
Softball (1) 1
Łucznictwo (4) 1 1 2
Strzelectwo kulowe (U ) 2 1 1 1 1 2 2 1
Strzelectwo śrutowe (4) 1 1 1 1
Pięciobój nowoczesny (1) 1
Tenis (4) 2 2
Tenis stołowy (4) 1 1 1 1
Siatkówka (2) 1 1
Siatkówka plażowa (2) 1 1
Jeździectwo (6) 1 1 1 1 1 1

Hokej na trawie (2)
- 1 1

Uwagal Szare okienko — dzień eliminacji, okienko z liczbą —  dzień finałów.

Piłka nożna
Dobry występ drużyn 

litewskich
W  ubiegłą środę odbyła się runda 

p rze d w stę p n a  P u ch a ru  U E F A . 
Piłkarze wileńskiego "Żalgirisu' na 
w łasnym  bo isk u  podejm ow ali 
północnoirlandzki zespół FC Crusa- 
ders z  Belfastu. Lepiej na boisku pre­
zentowali się piłkarze z Wilna, mieB 
inicjatywę i więcej atakowali w przecią­
gu całego meczu. Wygrali oni spotkanie 
wynikiem 2:0. Obie bramki padiy w 
końcu meczu. Zdobyli je  po samotnym 
rajdzie D. Vencevtfius i po błędzie 
bramkarza gości A. Bukeievićius.

M istrz Litwy "Inkaras-Grifas" 
grał na wyjeździe z mistrzem Bułgarii
—  Slavią Sofia. Po bardzo zaciętej 
walce m ecz wygrali Bułgarzy 4:3 
(2:2). W szystkie trzy bram ki dla 
kowieliczyków zdobył D . Maciu- 
levićius. Po 17 min, gry piłkarze z 
Kowna prowadzili 2:0. Do przerwy £  
gospodarze jed n a k  wyrównali, a ’  
następnie po przerwie wyszli na p ro - ' 
wadzenie, w  76 min. znowu byt remis
—  3:3. Z a  pięć m inut do końca 
zwycięskiego gola strzelił Bułgar Pra- 
matarow. Dwie bramld dla Bułgarów 
uzyskał P. Panajotow.

D obrze zagrały w pierwszych 
spotkaniach zespoły Polski. Hutnik 
K raków rozgrom ił (9:0) azerbej- 
dżański zespół Cbazri Buzowna, zaś 
L e g ia  W arszaw a  n a  w yjeździe  
wygrała z  drużyną Jeunesse Esch 
(Luksemburg) —  4:2.

*
U E F A  postanow iła anulować 

żółte kartki piłkarzom, którzy otrzy­
mali je  w  europejskich pucharach w 
ubiegłvm sezonie, w terminie do 31 
lipca br. Kary nałożone na zawod­
ników w przypadku dwóch żółtych lub 
czerwonej kartek utrzymane zostały 
w mocy.

M. PIASECKI

Kolarstwo
Faworyci stracili szanse
Szwajcar L. Dufatuc wygrał 17 

etap wyścigu Tour de France z Arge- 
les do Pampeluny długości 262 km — 
7 godz. 7  min. 8 sek. Wyprzedził on na 
finiszu współtowarzysza ucieczki i li­
dera  wyścigu Duńczyka B. Riisa. 
O ko ło  20 sek. za  nim i do mety 
przyjechała grupa 6 kolarzy, którą 
przyprowadził Francuz R . Virenque. 
Peleton stracił do zwycięzcy blisko 
osiem i pół minuty. Z  czołówki od­
padli więc Hiszpan A. Olano, Szwaj­
car T. Rominger, Rosjanin J. Biendn. 
Nie liczy się również już  słynny Hisz­
pan M. lnduraln.

Po 17 etapach B. Riis wyprzedza 
o 3.59 Niemca J. Ullricha i o  4.25 R. 
Virenque’a.
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2. Zegarmistrzostwo 

wileńskie w wiekach XVI i XVII
Lecz ponad wszystkich zegar­

mistrzów wileńskich z wieku XVII- 
go wybił się prawdziwy artysta, które­
go nazwisko przechowało się na 
licznych a szczęśliwie do dni naszych 
ocalałych arcydziełach sztuki zegaro­
wej. Jest nim Jakób Gierke, wyra­
biający zegary stołowe, znane pospo­
lic ie  p o d  n azw ą z n iem ieck a  
sztucerów (Stutzuhr) albo kafelko­
wych.

Najdawniejszy z jego wyrobów 
nosi rok 1616 (o ile został dobrze 
odczytany lub nie przekręcony w 
d ruku) i podpis "Jacob Gercke 
Przed wielu laty miał go w naprawie 
u siebie zegarm istrz warszawski 
Ferd. WoronieckL

W  r. 1621 wystąpił z przepysz- 
nem dziełem kunsztu zegarmistrzo­
wskiego. Jest to  zegar bronzowy 
złocony w kształcie ustawionej na 
szerokiej podstawie wieżyczki czwo­
robocznej z  takiemiż czterema kolu­
m ienkami narożnem i i galeryjką 
a ż u ro w ą  n a  g ó rz e . S zczy t 
uwieńczony wysoką kopułą okrągłą, 
ozdobioną biegnącemi dokoła niej 
dwoma piętrami przezroczystych ar­
kad. Na kopule stoi posążek Matki 
B oskiej N iep o k . P oczęcia . N a 
ścianie frontowej dwie tarcze srebr­
ne okrągłe, jedna pod drugą, wska­
zujące godziny, dni i lunacje. Jeszcze 
niżej na srebrnej wstędze wyryty nar 
pis: "Jacob Gierke WiUnensis Anno 
Domini 1621*. Wysokość tego mi­
sternego cacka nie przekracza 12^ 
centym. Dawniejszy właściciel jego 
W ło d zim ierz  P io tu ch -K u b lick i 
eksponował go w r. 1883 r. na krako­
wskiej wystawie epoki Jana Iii-go, a  
późniejszy jego posiadacz Alfred 
Piotuch-Kublicki wystawił w r. 1905 
na Wystawie Maryańskiej w Warsza­
wie.

W  r. 1626 z pracowni Gierkiego 
wyszła para znanych nam i do siebie 
podobnych ekscytarzów kafelko­
wych w kształcie prostokątnych 
skrzynek czworobocznych jednako­
wych wymiarów —  8 ctm.wysok. i 
10 ,5x10,5  c tm . p o w ie rz c h n i z 
okrągłęmi srebrzonemi tarczami go­
dzin owemi, leżącemi poziomo na 
wierzchu zegara. Jeden z nich ma na 
tarczy rytą scenę ścięcia św. Katarzy­
ny i na czterech ściankach bocznych

tyleż obrazów z męczeństwa tejże 
świętej. Wewnątrz na maszynerji 
pod dzwonkiem napis":"Jacob Gier- 
tce Wilnensis 1626'. Był własnością 
Polsk. Akademji Umiejętności w 
Krakowie. Wspomina o nim Maur. 
Dzieduszycki w swojej pracy "Dni. 
Nocy. Godziny" i w r. 1894 oglądano 
go na lwowskiej Wystawie Krajowej. 
Drugi, mniej nieco ozdobny od po­
przedniego, posiada tylko jed n ą  
scenę męczeństwa św.‘ Katarzyny z 
podpisem S. KATHARI, wyrytą na 
tarczy godzinowej. W ewnątrz na 
w erku:"Jacob Gierek (sic) (Wllnen- 
sis) 1626'. Jest w zbiorach Muzeum 
Czapskich w Krakowie.

'  Wyjątkowo pięknym okazem 
jest zegar kafelkowy bijący z r. 1640. 
Z  bronzu złoconego z bogatą orna­
m en ta c ją  b arokow ą m a kszta łt 
również skrzynki czworobocznej, 
stojącej na czterech uskrzydlonych 
łapach orlich, trzymających kule. Na 
okrągłej tarczy, wskazującej godziny, 
rytowany obraz przedstawia jakąś 
scenę męczeństwa: na tle widoku 
miejskiego z kościołem, pośród gór 
pod drzewem leży do połowy roze­
brana ofiara, dokoła której stoją 
t rz e j  m ężczyźn i; je d e n  z n ich  
zamierzył się mieczem, drugi celuje 
dzidą, trzeci przygląda się tem u. 
Przez ładnie wycięte cztery okienka 
boczne oszklone widoczną jest cała 
maszynerja, pokryta również boga­
tym  ażu ro w y m  o rn a m e n te m  
roślinnym i napisem :"Jacob Geirke 
(sic) Roku 1640", tem różniącym się 
od napisów na wszystkich innych ze­
garach Gierkego, że m a przestawio­
ne litery w nazwisku i. wyraz polski 
"Roku" tudzież brak nieodzownego 
dodatku "Vilnensis". Wysokość ra­
zem z nóżkami 8 ctm., powierzchnia 
górna 11X11 ctm. Darował go Pjus 
nr. Tyszkiewicz (ojciec Eustachego) 
do Muzeum Starożytności- Komisji 
Archeologicznej Wileńskiej, po ska­
sowaniu której w r. 1865 przeszedł 
do  zbiorów rządow ego m uzeum  
przy wileńskiej Bibljotece Publicz­
nej. Zapomniany przez ewakują- 
cych się w r. 1915 z  Wilna Rosjan, 
przetrwał okupację niemiecką i bol­
szewicką i w końcu po wskrzeszeniu 
w r. 1919 Uniwersytetu Stefana Ba­
torego stał się własnością wileńskiej

Zegarki kieszonkowe .początek X IX  w.

Biblioteki Uniwersyteckiej.
Takiż zegar bronzowy bijący, tyl­

ko sześcioboczny i z sześciu okienka­
mi bocznemi, na trzech nóżkach w 
kształcie łap orlich z kulami, bez 
ozdób zewnętrznych, natomiast z oz­
dobną maszynerją i napisem na niej: 
"J.G. Yilnensis 1642". Wysok. 7,8 
ctm., średnica 12 ctm. Posiadało go 
Tow. Przyjaciół Nauk w Wilnie.

Ekscytarz kafelkowy czworobo­
czny, podobny do zegarów z r. 1626, 
znajdujących się w Akademji Umiej, 
i M uzeum  Czapskich, tychże, co 
tam te wymiarów i kształtu, ma na 
tarczy wyryty ob raz  Chrystusa, 
wskrzeszającego Piotrowina, do ko­
lan będącego w ziemi, i napis ną wer­
ku: "Jacobus Gierke VUnensisA° D° 
1644", W łasność M uzeum  Cza­
pskich.

W  r. 1660 nasz Gierke stworzył 
nowy im ponujący  m ajstersztyk, 
świadczący wymownie na jak Wyso­
kiem poziomie już wówczas stał 
wileński przemysł artystyczny. Był to 
sztucer czworoboczny w pudle drew- 
nianem, malowanem zielono i przy- 
o z d o b io n e m  o rn a m e n te m  
z ło co n y m . W ieńczy go grecka 
świątyńka ze stojącym na jej szczycie 
A m orem , trzymającym strzałę w 
dłoni. Po bokach srebrzone figury 
Apostołów Piotra i Pawła. Tarcza z 
bronzu złoconego, niezwykle bogato 
rzeźbiona, wskazuje nietylko godzi­
ny, minuty i sekundy, lecz też dni 
miesiąca. Nazewnątrz koła z liczba­
mi godzinowemi biegnie fryz z rytych 
minjaturowych scen biblijnych. Na 
podstawie pięknie wyrzeźbiona —  
a s t r o la b ia .  D e sk a  ty ln a , 
przysłaniająca maszyneiję, również 
bogato rzeźbiona a* jour z wizerun­
kami Chrystusa na krzyżu oraz Ma­
ryi i św. Jana po bokach etc. Na wer­
k u  n a p is :  "Jacob Giercke (sic) 
W illensis ( s ic )  1660*. Był on 
własnością znanego kupca i zbiera­
cza gdańskiego Giełdzińskiego. U 
niego też w swoim czasie Marian 
Sokołow ski ten  zegar w idział i 
podziwiał a następnie dość pobieżnie 
w "Sprawozdaniach komisji do hist. 
sz tu k i"  o p isa ł .  P o  Śm ierci 
Giełdzińskiego wraz ze wszystkiemi 
jego zbiorami zegar został w r. 1912 
wystawiony na licytację w berlińskim 
domu komisowym Rudolfa Lepke- 
go, i niestety sprzedany za 500 mk. w 
ręce obce. Na szczęście Lepke w 
swoim drukowanym katalogu licyta­
cyjnym ogłosił dokładniejszy od 
Sokołowskiego opis zegara i podał 
reprodukcję jego wyglądu. Według 
tegoż katalogu ma on wysokości 66 i 
szerokości w cokole 41 ctm.

D z ie w ią te m  w reszc ie , 
najpóźniejszem i ostatniem ze zna­
nych nam dzieł, pochodzących z war­
sztatu Gierkego, jest zegar kaflowy z 
r. 1664, mieszczący się w puzderku 
skórzanem z wyrytym na złoconym 
bronzie herbem "Wąż". Na tarczy 
godzinowej Chrystus nawracąjący 
Marję Magdalenę, na werku napis: 
"Jacobus G ierke Vilnensis A.D. 
1664" Wspominający o nim Maur. 
Dzieduszycki w rysunku powyższym

Zegar z I I  poł. X IX  w. Józefa 
Roddy

widział "Ukazanie się w ogrodzie 
M a g d a le n ie  Z baw ic ie la  
zmartwychwstałego".

Zestawienie znanych nam wy­
ro b ó w  G ie rk ie g o  pozw ala  na 
wyciągnięcie paru  ogólniejszych 
wniosków o nich.

Na szczególną uwagę zasługują 
jego zegary kafelkowe o jednako­
wych wymiarach (8 ctm.wysok. i 10,5 
— 11 ctm. szerok.). Mimo. bogatej a 
nieraz przeładowanej ornamentacji 
barokowej, pod względem kształtu, 
proporcji i szlachetności linji profilo­
wych, tworzą doskonale zharmoni­
zow aną jedno litą  całość, dającą 
świadectwo o wyrobionym smaku ar­
tystycznym ich autora. Zdobiące je 
obrazy, jakby wyszły z pod jednego 
rylca, dowodzą o wielkim wyrobieniu 
ich twórcy, umiejącego doskonale 
oddać ruch wszelki i zachować nieraz 
zupełnie poprawną perspektywę. 
M aszyneria wykonywana zawsze 
p recy zy jn ie  i p o k ry w ające  ją  
ażurowe ozdoby zawsze miesterne i 
piękne. Słowem zegary Gierkego 
śm ia ło  m o g ą  ryw alizow ać ze 
współczesncmi wyrobami zegar­
mistrzów krakowskich, lwowskich a 
nawet gdańskich.

Charakterystyczncm  jes t to  
akcentowanie przez niego prawie na 
wszystkich pracach swoich jego oby­
watelstwa wileńskiego. Potwierdzają 
to również i księgi rachunkowe miej­
skie, z których dowiadujemy się, że 
Jakób Gierke nie tylko był stałym 
mieszkańcem Wilna, lecz też należał 
do rzędu posesjonatów miejscowych 
i, że śród mieszczan wileńskich miał 
swych familjantów, noszących to sa­
mo có i on nazwisko, a którzy tak jak 
i on pochodząc z Niemiec, aklimaty- 
zowali się tu, wynaradawiali, zmie­
niając nawet brzmienie, nazwiska 
przez dodanie końcówki "wicz".

Po ostatnim zrobionym przez 
niego zegarze z r. 1664 tracimy Gier­
kiego z oczu. Natomiast zaraz w ro­
ku następnym w księgach miejskich 
występuje na widownię sławetny raj­
ca Andrzej Gierkiewicz, który po ro­
ku, czyli w r. 1666, awansuje na bur­
mistrza wileńskiego, pobierając 100 
zł. solarium, zaś jego małżonka, pani 
Gierkiewiczowa, w liczbie żon innych 
now ow ybranych  bu rm istrzó w

Zegar z końca X V II I  w.

"w edług  daw nego zwyczaju" 
otrzymała z kasy 6 zł. "na pierścień". 
Tegoż Andrzeja Gierkiewicza, kolej- 
no-rajcę, burmistrza, wójta, znowu 
ra jc ę , b u rm is trz a  i w ójta 
wileńskiego, wspominają akta miej­
skie do  r. 1701. Płacił on co rok "po­
wrotne" za kamienicę swoją, ku­
pioną od Malaty, a jak zamożnym był 
człowiekiem dowodzi spis jego pose­
sji z dn. 12 lipca 1690 r., gdy był 
wójtem. Władał wtedy, "wielką ka- 

' micnicą" po lewej stronie, idąc od ulJ 
Rudnickiej z Rynku na ul. Nie­
miecką, "domkiem" przy ul. Górnej, 
idąc ku "Węgrom", gruntem, zwa- 

, nym "Łu kiszki", na Antokolu i "pla­
cem miejskim pustym" za bramą 
Wileńską.

W r. 1690 przybywa jeszcze 
tegoż nazwiska Wojciech Gercke- 
wicz (sic), właściciel domku na 
przedmieściu za Ostrą Bramą, w 
1699 — Jan Gierkiewicz, płacący po 
wrotne za dom swój na "Wcngrachr 
być'może jakiś bliski wójta Andrzeja 
i, w r. 1701 — Jerzy Gierkiewicz, 
również dom własny mający.

. W wymienionych nazwiskach ze­
garmistrzów wileńskich z wieków 
XVI i XVII uderza w oczy olbrzymia 
przewaga cudzoziemców, po odrzu­
ceniu zaś najdawniejszego Jana, jako 
przybyłego z Krakowa, wyłącznie 
Niemców. Jeżeli trafne jest nasze 
przypuszczenie o identyczności osób 
Jerkięwicza z Gierkiewiczem, to na 
dziewięciu majstrów i jednego cze­
ladnika byli w tym czasie autochtoJ 
nam i ty lko  jed e n  m ajs te r 
Wntczyński i czeladnik Dik1 1 nic w 
tem nie ma dziwnego. Analogiczny 
m niej w ięcej s to su n ek  istniał 
również w innych gałęziach rzemiósł,; 
wymagających większego uzdolnię 
nla  a rtystycznego , jak  n a p rz l  
złotnictwie, ludwisarstwie itp. A i 
prawa miejscowe witały przychylnie 
przybywająych tu rzemieślników r— 
obcokrajowców, niosących ze sobą 
umiejętność i ruchliwość handlową i 
ułatwiały im pobyt i naturalizację. 
Rzemieślnicy tubylcy, ucząc się swej 
sztuki od przybyłych cudzoziemców, 
stopniowo i bardzo wolno wyzwalali 
się z pod ich wpływu liczebnego, za­
nim dopiero na schyłku wieku XVIII 
ich zwyciężyli.

Wracąjąc do naszych publikacji
Cyt, cyt... cykają (czytaj: 

będą cykać) zegary
Na początku o zegarach, które to  faktycz­

nie prawie wszystkie (ku ogromnemu żalowi 
wilnian) znikły z ulic wileńskich. Nie mówię już 
o tym, że było to  ogromne udogodnienie — 
dosłownie co krok mogliśmy zobaczyć która 
godzina. Były one również doskonałym akcen­
tem upiększającym.

Na próżno kilka lat nasz dziennik (a i inne 
pisma tudzież) poruszał ten problem. Argument 
był jeden: stare radzieckie zegary się zniszczyły, a 
na nowe zagraniczne miasto nie ma pieniędzy. 
Tak samo jak na ich eksploatację. Gdy już znikła 
właściwie wszelka nadzieja, że znów się odrodzą 
na ulicach wileńskich, w pierwszych dniach stycz­
nia roku ubiegłego przy Zielonym Mośde zjawiła 
się "pierwsza jaskółka" — stojący zegar ufundo­
wany przez firmę "Daxa". Co prawda pierwsze 
tygodnie wilnianie nie mogli się z niego cieszyć 
zegar z każdej strony pokazywał inną godzinę.

Ale dziś jest wszystko w porządku i jeżeli chce­
cie zobaczyć która godzina— pędźcie do skwe­
ru przy Zielonym M ośde. Bo na dzień dzisiej­
szy — to jeden z  nielicznych w naszym mieście 
zegarów. W najbliższym czasie sytuacja ulegnie 
poprawie. Nie jest to bynajmniej fantazja. Sa­
morząd miasta Wilna ogłosił konkurs na usta­
wienie w naszym mieście zegarów. Dużo firm 
reklamowych zgłosiło swój udział. Zwyciężyły 
dwie: "TOP ART" oraz "PARYŻIUS". Pier­
wsza proponuje ustawić 10-15 stojących ze­
garów, a druga zainstaluje 70 ściennych ze­
garów na gmachach stołecznych. Na zegarach 
tych będzie umieszczana również reklama (na 
cyferblacie, krawędziach).

Przy okazji przypomina mi się fakt, kiedy 
to na alei Giedymina zjawił się zegar rekla­
mujący papierosy Marlboro. Wywołał on wiele 
hałasu w mieście, że szpeci miasto, że reklamu­
je tytoń itp. itd. Musiano go zdjąć.

Czy przy zainstalowaniu nowych nie roz­
leg n ą  się po d o b n e  głosy? N ie  chcę tu

sugerować swych racji, ale oby była to jedyna 
współczesna "szpetota" naszego miasta. Ze 
swej strony niezmiernie się cieszę, że zaistniała 
nadzieja, iż na ulicach wileńskich znów zaczną 
cykać zegary.

Powyżej wymienione firmy nie tylko zain­
sta lu ją  zegary, ale  będą też dbać o ich 
eksploatację.

Fe, temat wstydliwy
Kilka lat tem u na łam ach "Kuriera" 

poruszyliśm y tem at szaletów  w naszym 
mieście. Właściwie problem ten powstał nie 
dwa lata temu, ale jest aktualny w stolicy Litwy 
od dawna. Ale chyba nigdy zagadnienie to nie 
było tak palące jak obecnie, gdyż wiele ubikacji 
miejskich, które były czynne jeszcze w latach 
80-tych dziś są pozabijane deskami, pozagra- 
dzane żelaznymi prętami, żeby za żadne skarby 
człek tam  nie m ógł się dostać i z nich 
skorzystać. W wielu nowych dzielnicach w ogó­
le zapomniano o  budowie tych przybytków, a 
w tych nielicznych, w których były— sprywaty­
zowano i po remoncie nadano im nowe prze­
znaczenie.

Sygnalizując wówczas ten problem m.in. 
pisaliśmy "gdzie nam myśleć o niedużych este­
tycznych przenośnych szaletach, jakie są na 
świecie, łatwych do ustawiania, przetrans­
portowania".

I oto obecnie ZSA "Stebuló" zamówiła w 
Niemczech dziesięć plastykowych ubikacji, 
które w najbliższym czasie ustawione będą w 
naszym  m ieście. Co praw da, jes t to  
przysłowiowa kropla w morzu, no, ale grunt, że 
sprawa ruszyła, więc jeżeli szalety w mieście 
"przeżyją" na pewno zostanie zwiększona ich 
ilość.

Oprócz VATu i przewozu kosztować one 
będą 15 tysięcy marek. Do sumy tej wchodzą 
również niezbędne środki dezynfekujące. Jak 
mówi kierownictwo firmy "Stebulć" za taką 
sumę przy obecnych cenach (nie można 
odremontować należycie nawet jednej podzie­
mnej ubikacji.

Szalety zostaną rozstawione w różnych 
m iejscach-W ilna według planu , który 
sporządził wydział architektury I urbanistyki 
samorządu m. Wilna.

Helena GŁADKOWSKA
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Ustawa Republiki Litewskiej nr 1-1399 z 25 czerwca 1996 r.

O nowelizacji i uzupełnieniu 
artykułów 1, 3, 5, 6, 7, 8 ustawy 

o podatku od zysków osób prawnych
(Dziennik Ustaw, 1990, n r24-601, nr 30-715; 1991 

nr 16-426, n r20-520; 1992, nr 6-110; 1993, nr 16-404, 
nr 30-682, nr 70-1306; 1994, nr 15-251, nr 55-1052, 
nr 100-1999; 1995, n r 34-813; 1996, nr 1-3, n r35-862, 

nr 46-1105)

Artykuł 1. Uzupełnienie punktu b artykułu 1
W punkcie b artykułu 1 po słowie 'z wyjątkiem" 

wpisać słowa 'Banku Litewskiego' i artykuł ten dać w 
następującym brzmieniu:

'Artykuł 1. Podatek od zysków osób prawnych 
płacą:

a) przedsiębiorstwa posiadające osobowość 
prawną, których działalność reguluje ustawa Repub­
liki Litewskiej o przedsiębiorstwach;

b) osoby prawne, zajmujące się działalnością nie­
komercyjną ale otrzymujące dochody z działalności 
komercyjno-gospodarczej, z wyjątkiem Banku Lite­
wskiego i środków pozabudżetowych instytucji 
budżetowych".

A rtyku ł 2. U zupe łn ienie części czwarte] 
artykułu 3 1 uzupełnienie artykułu częścią piątą

1. Uzupełnić część czwartą artykułu 3 punktem 
szóstym i część tę dać w następującym brzmieniu:

‘Do dochodów nierealizowanych, przy obliczaniu 
nie opodatkowywanych zysków, nie zalicza się:

1) otrzymane dywidendy i procenty za obligację;
2) część zysków, otrzymana przez udziałowców 

od innych przedsiębiorstw;
3) sumy odszkodowania ubezpieczeniowego za 

majątek, otrzymane od organizacji ubezpieczenio­
wych, nie przekraczające wartości resztkowej utraco­
nego majątku;

4) część dochodów (zysków) otrzymana przez 
założycieli od indywidualnych (personalnych) 
przedsiębiorstw i spółek gospodarczych;

5) sumy otrzymane na dobroczynność i pomoc, 

regulowaną przez ustawę Republiki Litewskiej o 
dobroczynności i pomocy;

6) dochody wszystkich wspólnot, gm in i 
ośrodków religijnych (wyższych instytucji administra­
cyjnych): ofiary, dochody ze sprzedanego mienia, 
otrzymanego w ramach dobroczynności, jeżeli prze­
znacza się je na budowę domów modlitwy, ich re­
mont i restaurację, na dobroczynność, kulturę i 
oświatę1.

2. Uzupełnić artykuł 3 częścią piątą:
'Dochody (środki) nie zaliczane do dochodów

ogólnych, które w myśl ustawy Republiki Litewskiej o 
lasach przeznaczone są na utworzenie Funduszu 
Leśnego*.

A rtyku ł 3. Nowelizacja części p ierwsze] 
artykułu 5

Punkt 9 części pierwszej artykułu 5 uznać za 
nieważny4 punkt 10 uważać za punkt 9 i część tę dać 
w następującym brzmieniu:

'Ustalając podlegający opodatkowaniu zysk, od

dochodów ogólnych przedsiębiorstwa odejmuje się 
te faktyczne koszty produkcji I obiegu oraz wydatki 
przedsiębiorstwa, przypadające na sprzedaną 
produkcję:

1) wydatki związane z materialnymi i zrównanymi 
z nimi nakładami, wliczając wydatki na delegacje;

2) zużycie (amortyzację) majątku trwałego (mate­
rialnego i niematerialnego) w trybie określonym 
przez rząd Republiki Litewskiej;

3) wydatki na płace:
4) wpłaty na ubezpieczenia społeczne;
5) wpłaty obowiązkowego ubezpieczenia, nie wli­

czając wpłat ubezpieczeniowych za zgromadzony w 
przedsiębiorstwie kapitał państwowy;

6) podatki, opłaty i inne obowiązkowe płatności, 
określone przez ustawy Republiki Litewskiej oraz 
uchwały rządu, z wyjątkiem podatku od wartości 
dodanej, płaconego do budżetu, procentów za ko­
rzystanie z kapitału państwowego oraz kar, grzywien 
i innych sankcji;

7) procenty od pożyczek i wpłaty, związane z 

otrzymaniem gwarancji pożyczkowych;
8) spec ja lne  od roczen ie  d la  budzących 

zastrzeżania aktywów banków;
9) dodatkowe wydatki Ignalińskiej Elektrowni Ato­

mowej, określone przez uchwały rządu Republiki Li­
tewskiej, i nie przewidziane w niniejszym arykule*.

Artykuł 4. Uzupełnienie artykułu 6
Uzupełnić artykuł 6 częścią szóstą:
'Obliczając podlegające opadatkowaniu zyski 

małych przedsiębiorstw, od obliczonego w trybie 
określonym w artykule 4 zysku odejmuje się wszy­
stkie wydatki i inwestycje na badania naukowe, prace 
projektowe, konstrukcyjne i wdrażanie nowej techni­

ki'.
Artykuł 5. Nowelizacja artykułu 7
Część drugą artykułu 7 uznać za nieważną i 

artykuł ten dać w następującym brzmieniu:
'Artykuł 7. Taryfy podatku:
1)10 proc. podlegającego opodatkowaniu zysku, 

wykorzystanego na inwestycje kapitalne.
Inwestycja kapitalna jest to nabycie trwałego 

majątku (budynków, budowli, maszyn, urządzeń 
technologicznych i innych środków trwałych) i mają­
tku niematerialnego (technologicznych licencji, pa­
ten tów , znaków  tow arow ych) i w ydatk i na 
niedokończone budownictwo;

2) 29 proc. innego podlegającego opodatkowa­

niu zysku*.
Artykuł 6. Uzupełnienie artykułu 8
Uzupełnić artykuł 8 częściami piątą, szóstą, 

siódmą, ósmą, dziewiątą i dziesiątą: 
jfi*Jeżeli przedsiębiorstwo zostało założone (zare­
jestrowane) albo kapitał zagraniczny był zainwesto­
wany przed 31 grudnia 1993 r., to część jego zysku 
(proporcjonalnie do części inwestycji zagranicznej w 
kapitale zakładowym przedsiębiorstwa), przypadają­

ca na tę inwestycję zagraniczną i nie wykorzystana 
na płace, jak też reinwestowana w przedsiębiorstwie, 
w ciągu 5 lat od dnia otrzymania wpływów opodat­
kowywana jest o 70 proc. niższym podatkiem od 
zysku. Po zakończeniu tego terminu, część zysku, 
przypadająca na inwestycję zagraniczną w ciągu 3 
lat opodatkowywana jest o 50 proc. niższym podat­
kiem od zysku.

Jeżeli przedsiębiorstwozostałozałożone (zareje­
strowane) lub kapitał zagraniczny był zainwestowa­
ny od 1 stycznia 1994 r. do 1 sierpnia 1995 r., to część 
zysku, przypadająca na inwestycję zagraniczną 
opodatkowywana jest o 50 proc. niższym podatkiem 
od zysku.

Jeżeli inwestor zagraniczny (inwestorzy) po 
sierpnia 1995 r. nabył co najmniej 30 proc. kapitału 
zakładowego przedsiębiorstwa i zainwestował 
kapitał pochodzenia zagranicznego o wartości co 
najm nie j 2 min do larów  USA, to takie 
przedsiębiorstwo w ciągu 3 lat od początku otrzyma­
nia zysku nie płaci podatku od zysku. W ciągu 
następnych 3 lat to przedsiębiorstwo płaci o 50 proc. 
niższy podatek od zysku. Przedsiębiorstwo, pra­
gnące zrealizować prawo do przewidzianych w tym 
artykule ulg podatkowych, powinno złożyć w inspe 

kcji podatkowej określone przez rząd Republiki Lite­
wskiej dokumenty, potwierdzające pochodzenie 
kapitału zagranicznego i zainwestowanie kapitału od 
przedsiębiorstwa.

- Wobec podlegającego opodatkowaniu zysku 
przedsiębiorstw, których definicja została określona 
w ustaw ie R epublik i Litewskiej o małych 
przedsiębiorstwach, stosuje się o 50 proc. niższą 
taryfę podatku od zysku. Gdy dochody małych 
przedsiębiorstw z działalności produkcyjnej wy­
noszą co najmniej 2/3 dochodów realizacyjnych, 
wówczas w ciągu pierwszych 2 lat od założenia (re­
jestracji) przedsiębiorstwa taryfę podatku od zysku 
zmniejsza się o 70 proc.

Unie kredytowe do 31 grudnia 1997 r. zwalniane 
są z podatku od zysków osób prawnych w ciągu 
pierwszych 2 lat działalności, licząc od dnia rejestra­
cji w trybie określonym przez niniejszą ustawę. Od 1 
stycznia 1998 r., albo jeżeli do tego czasu minęły 2 
lata od dnia rejestracji unii kredytowej, zysk unii kre­
dytowej opodatkowuje się niższym o 70 proc. podat­
kiem od zysku osób prawnych.

Taryfa podatku od zysków organizacji 
(przedsiębiorstw), które zgodnie z ustawą czy 
uchw ałą rządu, regu lu jącą ich założenie i 
dz ia ła lnośc i, nie są organizacją  (przed­
siębiorstwem), zmierzającą do osiągania zysków, 
wynosi 5 proc*.

Ogłaszam tą ustawą, przyjętą przez Sejm Republiki 
Litewskiej.

Prezydent republiki 
Alglrdas BRAZAUSKAS

(Zam.895)
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PIĄTEK, 19 UPCA 
f  LTV

7.00 —  Dzień dobry. 18.00
—  Wiadomości. 18.10 —  'Styl*.
18.40 —  Wiadomości (ros.).
18.55 —  Program dla dzieci.
19.20 —  'Znasz słowo —  znasz 
drogę*. 20.30 —  Panorama.
2 1 .05  —  S tudio  sportowe.
21.15 —  'H otel n^uzyczny'.
22.00— Aleja Laisves. 22 .20—  
Country na Litwie. 22.40 —  Wi- 
deomagazyn mody. 23.10 —  
Wiadomości wieczorne. 23.25

Film fab. *Wiejskie damy*. 
0.55 —  Parada muzyczna. 2.50
—  O tw arc ie  XXVI Letn ich  
Igrzysk Olimpijskich.

LNK
7.30 —  Poranne koło. 9.00

—  Teleshop. 9.05 —  S. 'Bez 
domu jest źle*. 16.20— S. T ro ­
pikalny upaP. 17.20 —  Kroniki 
radzieckie. 18.10 —  Film anim.
18.35 —  S. 'Bez domu jest źle'.
19.25 —  Teleshop. 19.30 —  
Program myśliwski. 20.00 —  
Wiadomości. 20.25 —  Rowero­
we show. 21.00— T  elegra T  ak. 
Nie*. 21.55— S. 'Pani komisarz 
policji*. 22.50 —  S. ‘Monstra*.
23.15— 'Wszystko!' 23 .35— Z  
cyklu 'Legendy rocka'. 0.25 —  
S. 'Syreny*. 1.15 —  S. 'Doktor 
tu, doktor tam'.

BAŁTYCKA TV
8.30 —  18.25 —  Program 

DW. 18.30 —  S. T a k  świat się 
kręci*. 19.30 —  Sensacje spor­
towe. 20.00 —  'Stare anegdo­

ty*. 20.30— S. 'Manuela*. 21.00 
 S. T ak  świat się kręci*. 21.55

—  Nowości bałtyckie. 22.00 —  
Film fab. 'Los'. 23.55 —  Eroty­
ka. 0.25 —  8.30 —  Program 
CNN.

TELE-3
17.00— Wiadomości CNN.

17.30 —  '100 proc.' 17.35 —  S. 
'Santa Barbara'. 18.20 —  Cykl 
dok. 'Szwajcaria*. 18.35— Film 
anim. 19.05— *100 proc.'19.15
—  W iadom ości 19.30 —  S. 
'Santa Barbara*. 20.25 —  'Na­
uka i technologia*. 20.55 —  
Nowości sportowe. 21.00 —  S. 
‘Ulice San Francisco*. 21.50 —  
W ia d o m o ś c i. 2 1 .5 5  —  S. 
■Góral*.

W ILEŃSKA TV
7.45 —  Wiadomości z Wil­

na. 7.55 —  S. 'Mściciele'. 9.00 
— Teoria spisków1: Tajemnica 
sprawy Simpsona*. 9.50 —  Pa­
trol drogowy. 10.05 —  S. 'Psi 
dom*. 11.00 —  Kurs dolara.
11.15 —  Sport tygodnia. 11.45
—  Apteka. 11.55 —  90x60x90.
12.15 —  Film fab. 'Kwietniowy 
ranek*. 17.55 —  S. *Psi dom*.
18.50 —  Dziś w  miasteczku.
19.00 —  Film fab. 'Boginka*.
21.15 —  Tydzień. 21.45 —  Fe­
stiwal 'Kiermasz słowiański*.
22.50 —  Dziś w  miasteczku.
2 3 .0 0  —  W iadom ości NTV.
23.15 —  Nowości muzyczne.
23.35 —  Kanał muzyczny.

I KANAŁ
5.00 —  Poranek. 8.00 —  

Dziennik. 8 .15— S. 'Nowa ofia­
ra*. 9.10 —  Sam na sam. 9.50
—  'Graj, harmonio'. 10.25 —  
Dopóki wszyscy w  domu. 11.00
—  Wiadomości. 11.10 —  'Mir*.
11.55 —  S. 'Powrót Budułaja'.
13.05 —  Film anim. 13.25 
Miłość od pierwszego wejrze­
n ia. 1 4 .00  —  W iadom ości.
14.20 —  Film-bajka. 15.45 —  
Film anim. 16.05 —  S. 'Helene

i chłopcy*. 16.30— Siedem dni 
sportu. 17.00 —  Wiadomości. 
17.20— S. 'Nowa ofiara'. 18.15
—  Człowiek i prawo. 18.45 —  
Pole cudów. 19.45 —  Dobra­
noc, dzieci. 20 .00 —  Czas.
20.40 —  S. 'N a wariackich pa­
pierach'. 21.45 —  'Pogląd'.
22.30 —  Wiadomości. 22.40 —  
Melodramat 'Hotel 'America*. 
0.35 —  S. *Wielka przerwa*.
1 .50— Śpiewają T. Siniawska- 
ja  i M. Magomajew.

ROSYJSKA TV
6.30 —  Ekspres poranny.

7.00 —  Wiadomości. 7.20 —  S. 
anim. 7 .50—  Dla ludzi biznesu.
8.00 —  Po prostu zwyczajnie.
8.30—  Show dżentelmenów.
9.00 —  S. ‘Santa Barbara*.
10.00 —  Wiadomości. 10.20 —  
Dom handlow y 'L e  Monti*.
10.35 —  Film fab. 'Przygody 
księcia Fioryzela*. 12.45— 'Au­
to g ra f*. 1 2 .5 5  —  H a n d e l 
nieruchomościami. 13.00 —  
Wiadomości. 13.20 —  Festiwal 
folk. 13.35 —  Retro. 14.00 —  
Iwanow, Pietrow, Sidorowi inni.
14.40 —  Rosyjski biznes. 15.05
—  7 T w arze* 1 5 .1 5  —  
Wiadomości. 15.30— Złoty klu- 
czyk. 15.45 — 'Świat UNESCO. 
Po raz pierwszy w  Rosji...'
16.00 —  Wiadomości. 16.20 —  
Muzyka wszystkich pokoleń.
1 6 .35  —  Zależy  od cieb ie.
16.50— Dla nastolatków. 17.15
—  Okruchy. 17.25 —  Obojętny 
świat 17.55 —  Pion. 18.25 —  
Anonimowi rozmówcy. 19.00—  
Wiadomości. 19.35— S. 'Santa 
Barbara'. 20.30 —  Maski show.
21.05 —  Film fab. 22.00 —  
Wiadomości. 22.50 —  Cichy 
dom. 23.45 —  *24-meteor - 24*.
23.55 —  Wiadomości. 0.10 —  
Muzyka wszystkich pokoleń.

TV POLONIA
8.00 —  Panorama. 8.10 —  

Sport telegram. 8.15 —  Nasza 
Generacja. 8.45 —  W  rajskim

ogrodzie. 9 .00 —  'Ostatnia 
księga przyrody Włodzimierza 
P u c h a ls k ie g o '. 9 .3 0  —  
Wiadomości. 9.40 —  Program 
d n ia . 9 .4 5  —  'Z b iry ' —  
reportaż. 10.15 —  'Sześć mi­
lio n ó w  sekund* —  serial 
m łodych w idzów . 10.45 —  
'Gra' —  teleturniej. 11.15 —  
•Przyłbice i kaptury* —  polski 
serial hirtoryczno-przygodo­
wy. 12.10 —  Studio Kontakt 
12.40— 'Panny smutne*— film 
muzyczny. 13.05 —  Uczmy się 
polskiego. 13.40 —  'Mistrzo­
wie*. 14.00 —  Wiadomości.
14.15—  'Po własnym pogrze­
bie' — film fab. prod. poi. 15.35
—  Jonasz —  wspomnienie o 
Kofcie. 16.00 —  Panorama.
16.20 —  'Klub profesora Tutki* 
— film polski. 16.40— Program 
na południe i wieczór. 16.45 —  
Galeria 2  —  Grzegorz Pabel —  
film dok. 17.15 —  Ekspres re­
porterów. 17.45 —  Gość TV Po­
lonia. 18.00 —  Teleexpress.
18.15 —  'Mały Lord* —  film ani­
mowany. 18.45 —  Studio sport
19.15 —  'Radio Romans* —  se­
rial prod. poi. 19.45— Auto-Mo- 
to-Klub. 20.00 —  "Hity satelity*.
20.20 —  Dobranocka. 20.30 —  
Wiadomości. 21.05 —  'Go Id en 
Uve' —  koncert 22.00 —  Pano­
rama. 22.30 —  'Czterdziestola­
tek* —  serial prod poL 23.30 —  
Program na sobotę. 23.35 —  
Męski striptiz. 0.05 —  Komiczny 
Odcinek Cykliczny —  program 
rozrywkowy. 0.30 —  Kradzież*
—  film fab. prod. poL 1.30 —  
Panorama. 2 .00— 'Życie moje'.

TVP-1
7.00 —  Kawa czy herbata?

9.00 —  'M oda na sukces* —  
seria l p rod . USA. 9 .3 0  —  
Wiadomości. 9.40 —  Misiowe 
rysowanki. 9 .50— Lato z czaro­
dziejem. 10.10 —  'Kuzynki Ke- 
vina* —  serial prod. ang. 10.35
—  Krówka. 11.00 —  'Kroniki

młodego Indiany Jonesa* —  
serial prod. USA 11.50 —  Mi­
niatury. 12.00— Muzyczne lato 
w  Jedynce. 12.30— Lato z Ma­
gazynem Notowań. 13.00 —  
Wiadomości. 13.10 —  Agrobi­
znes. 13.15 —  Szaleństwa me­
dycyny. 13.25 —  To nie jest ta­
kie proste. 13.45—  Emigracja.
14.00— 'Dotyk anioła' —  serial 
prod. USA 15.45 —  Szef —  
reportaż. 16.05 —  'Małżonek z 
ogłoszenia'. 16.30 —  'Moda na 
sukces* —  serial prod. USA
17.00 —  Bractwo Przygody i 
Zabawy. 17.25 ■— Ciuchcia.
17.50 —  Kartka z kalendarza.
18.00 —  Teleexpress. 18.20 —■ 
Tata, a Marcin powiedział...*
18.30 —  Goniec. 18.50— Bez­
pieczniej —  magazyn. 19.10
—  Randka w ciemno. 20.00 —  
W ie c zo ry n k a . 2 0 .3 0  —  
Wiadomości. 21.10 —  'Dzień 
szarańczy*—  film fab. prod. 
USA. 2 3 .4 0  —  Puls dnia.
23.55 —  W C Kwadrans. 0.20
—  W ia d o m o ś c i. 0 .3 0  —  
MdM, czyli Mann do Mater­
ny, Materna do Manna. 1.05
—  Pr. rozrywkowy. 1.25 —  
'Lambada* —  film fab. prod. 
USA. 2.55 —  Studio Olimpij­
skie — Atianta'96 —  Ceremo­
n ia  o tw arcia XXVI Letnich  
Igrzysk Olimpijskich.

POLSAT
8.00 —  Dzień dobry z  Poł- 

Satem. 8.55— Informacje. 9.00
—  Polityczne graffiti. 9.15 —  
Klub Fitness Woman. 9.30 —  
'Jonny Ouesf —  serial animo­
wany. 10.00 —  'Drużyna A' —  
serial sensacyjny USA 11.00—  
'Dallas* —  serial U SA 12.00 —  
Pamiętnik nastolatki. 12.30 —  
'Komu bije dzwon' —  dramat 
wojenny USA 15.00 —  Sztuka 
informacji. 15.30 —  Ona i On.
16.00— Halo Gralmy. 16.20 —  
Ye! Yel Ye! —  program muzy­
czny. 17.30 —  'Czarodziejka z

księżyca* —  serial animowany.
17.00 —  Informacje. 17.15 —  
Kuba zaprasza. 17.45 —  'Grace 
w opałach* —  serial komedio­
wy USA 18.15 —  Letnie Stu­
d io  Po lS atu . 1 9 .15  —  
‘Mamuśki* —  serial komedio­
wy USA. 19.45 —  'MacGyver* 
—  serial sensacyjny USA.
20.40 —  Losowanie LOTTO.
20.50 —  Informacje. 21.05 —  
'Strażnik Teksasu* —  serial 
sensacyjny USA 22.00 —  'Uli­
cę San Francisco' —  serial 
sensacyjny USA 22.50 —  Mi­
strzostwa Polski w Tenisie 
Mężczyzn. 22.55 —  Polityczne 
graffiti. 23.05 —  Informacje.
23 .15  —  'Biznes tydzień*.
23.30 —  'Odruch* —  thriller 
psychologiczny USA. 1.20 —  
'Życie jak sen' —  serial kome­
diowy USA 1.50— Playboy—  
magazyn erotyczny.

POLONIA 1
7.00 —  T  and T* —  serial 

USA 7.50— Power dance. 8.45
—  Teleshop. 9.10 —  Filmy ani­
mowane. 10.45 —  'Stellina' —  
włoski serial obyczajowy. 12.05
—  'Zb u n to w an a* —  
argentyński serial obyczajowy.
12 .45 —  'C hłodny odcień 
błękitu* —  komedia USA 14.35
—  Teleshop. 14.45 —  Satelito 
— program muzyczny. 16.35—  
Teleshop. 17.00 —  Filmy ani­
mowane. 18.45 —  •Stellina* —  
serial obyczajowy. 20.15 —  
'Zbuntowana* —  argentyński 
serial obyczajowy. 21.00 —  
Tarzan na Manhattanie'— film 
przygodowy U S A  22.50 —  
Bliżej filmu —  magazyn filmo­
wy. 23.20 —  "Yalentina' —  
włoski serial erotyczny. 24.00
—  Pokusy— magazyn erotycz­
ny. 1.00 —  Satelite —  program 
muzyczny. 2.50 —  'Valentina*
—  włoski serial erotyczny. 3.20
—  Pokusy —  magazyn. 4.30 —  
Disco polo.

SOBOTĄ 20 UPCA
LTV

8.00 —  Dzień dobry. 10.00 
Dary sadów. 10.30 —  *Sro- 

i \  11.00 —  Nasz język. 11.30
• W itaj, Franojo. 12.00 —  

Otwarcie XXVI Letnich Igrzysk 
Olimpijskich. 16.15 —  S. dla 
dzieci 'Dusty*. 16.40 —  Film 
dok. 'Litewscy olimpijczycy w 
Barcelonie. 17.40 —  Telegra 
M ilio n e r* . 1 8 .0 0  —

Wiadomości. 18.10 —  Maga­
zyn 'Eureka*. 18.35 — Film dok.
19.25— Program publicystycz­
ny 'S ytu ac ja *. 19 .55  —  W  
świecie kina. 20.30 —  Panora­
ma. 21.05 —  Loteria 'Perlas*.

10 —  S. ‘Uboczny wpływ*.
22.00 —  Przegląd XXVI Letnich 
Igrzysk Olimpijskich. 23.10 —  
Wiadomości wieczorne. 23.25 
—  Film dok. 23.55 —  XXVI Let­
nie Igrzyska Olimpijskie. Ko­
szykówka —  Utwa-Chorwacja

LNK
9.00—  Poranne koło. 10.30 

Smacznego. 11.00 —  Cztery 
koła. 11.25 —  Mistrzostwa Euro­
py w  kulturystyce. 12.15 —  Bul­
war show. 12.45 —  Cykl pro­
gramów o energetyce. 13.15 —  
Film dok. 13.40 —  Telegra  
'Randka*. 14.10— Tangomania.
14.40 —  Salon białego kota.
15.15 —  Dla dzieci. 16.30 —  S. 
‘Beverty Hills, 90210*. 17.30 —  
S. • ‘ N ieko ń czące  się 
popołudnie'. 18.30 —  S. ‘Drob­
nostki życ ia *. 19 .30  —  
Wiadomości z Hollywood. 20.00 
—  Wiadomości. 20.25 —  Festi­
wal muzyki litewskiej 'Nida*96*.
21.55 —  S. ‘Pani komisarz poli­
cji'. 22.50 —  8 . 'Monstra*. 23.15 
— S. 'Eter*. 23.50 —  S. 'Syreny* •

BAŁTYCKA TV
8.30-16.30— Program DW.

16.30 —  Ekorózga 17.00 —  S. 
T a k  świat się kręci*. 18.00 —  
Program muzyczno-informa- 
cyjny. 18.30 —  Godzina z R. 
Rajeckasem. 19.30 —  NBA: 
spojrzenie z bliska. 20.00 —  
Film fab. 21.00 —  S. T a k  świat 
się kręci*. 22.00 —  Film fab. "W 
im ieniu wszystkich swoich*. 
0.20 —  Erotyka. 0.55-8.30 —  
Program CNN.

TELE-3
9 .35  —  Film dla dzieci.

10.30 —  Film dok. 11.00 —  S. 
'Ulice San Francisco*. 12.00
—  S. 'Góral*. 13.00 —  Pro­
gram  m uzyozny *POP TV*.
14.00 —  Film anim. 15.00 —  
Program DW. 18.00— S. 'Dro­
ga do nieba'. 19.00 — Telema- 
gazyn 'Echa ze świata'. 19.30
—  Program o modzie. 19.55—  
Cykl dok. 'G łó w n a  u lic a '.
20.25 —  Program muzyczny 
dla dzieci. 20.35 —  Film anim.
21.00 —  S. 'Ulice San Franci­
sco*. 21.50 —  Wiadomości.
21.55 —  Film fab. 'Bracia i sio­
stry Opermann*.

WILEŃSKA TV
8.20 —  Wiadomości z  Wil­

na. 8.30—■ Filmy anim. dla dzie­
ci. 9.35 —  Film dok. 10.30 —  
Dla dzieci Tego nie uczyliśmy 
się*. 10.55 —  S. "Fllpper*. 11.50 
—  Kineskop. 14.10 —  Styl.
14 .30  —  Kanał m uzyczny.
15.05 —  *Ja sama*. 16.00 —  
Tydzień. 16.30 —  Filmy anim. 
d la  d z ie c i. 1 8 .0 0  —
Wiadomości NTV. 18.30 —  Mu­
zyka 19.00 —  6 wiadomości.
19,10 —  Muzyka. 19.45 —  *FI-

20.00 —  Film fab. ‘Gospo­

d a rz  ta jg i* .  2 1 .3 5  —  6 
wiadomości. 21.45 —  Festiwal 
'Kiermasz słowiański*. 23.55 —  
Patrol drogowy. 0.10 —  "Wyżej
—  tylko gwiazdy*.

I KANAŁ
7.00 —  ‘Jerałasz*. 7.30 —  

Film anim. 7 .4 0 — Film przygo­
dowy *Schwytaj wiatr*. 9.00 —  
Wiadomości. 9 .10— Słowo pa­
sterza. 9.30 —  Nie gap się!
10.00— Poczta poranna. 10.35
—  Smakołyk. 10.50 —  ■Skar­
biec Państwowego Muzeum  
Historii*. 11.20 —  Film fab. 
■Sport, sport sport*. 12.45 —  
Rosyjski świat 13.15 —  Beau 
Monde. 13.35 —  Samochód i 
j a  13.55 —  Rosyjski portret.
14.00 —  Wiadomości. 14.20 —  
W  świecie zwierząt 14.55 —  
R osyjski p ro jekt. 1 5 .0 0  —  
Otwarcie XXVII Letnich Igrzysk 
Olimpijskich. 19.00 —  T riu m f 
w Paryżu*. 19.45 —  Dobranoc, 
dzieci. 20.00 —  Czas. 20.40 —  
S. 'Na wariackich papierach*.
21.40 —  Rosyjski projekt 21.45
—  Igrzyska Olimpijskie w  Atlan­
cie. 22.55 —  David Bowie w 
filmie muzycznym 'Nowicju­
sze*. 0.55 —  Film Tramwajem  
jechali lif i Pietrow*. 2 .00— Pro­
gram cyrkowy.

ROSYJSKA TY
7.00 —  Wiadomości. 7.20

—  S. anim. 7.50 —  Film fab.
8.15 — Leśny eksport 8.30 — 
Film anim. 8 .4 5 — Tydzień par­
lamentu. 9.30 — Według wa­
s z y c h  listó w . 1 0 .0 0  — 
Wiadomości. 10.15 —  Podróż 
•lnvlte*. 10.35 — Dzień dobry.
11.25 — Gabinet 21. 11.55 — 
Po prostu zwyczajnie. 12.20 —• 
Film y an im . 1 3 .0 0  — 
Wiadomości. 13.20 — Festiwal

folk. 13.35— De facto. 14.10—  
S. 'Ocean'. 15.00 —  Uroczyste 
otwarcie XXVI Letnich Igrzysk 
Olimpijskich. 18.40 —  Twarz z 
okładki 19.00 —  Wiadomości
19.35 —  Film fab. 'Kobieta na 
morzu*. 20.40— Reporter. 21.00
—  Podwójny portret 22.00 —  
Wiadomości. 22.05 —  Olimpia- 
da-96.0.05— Wiadomości 0.20
—  Program 'A*.

TV POLONIA
9.00 —  Program dnia. 9.10

—  *H ity  s a te lity *. 9 .3 0  —  
Wiadomości. 9 .40— Uczmy się 
polskiego. 10.10— Krakowskie 
legendy. 10.25 —  'Ziarno*.
1 0 .50—  Brawol Bis! 13.00 —  
Wiadomości. 13.05 —  Brawol 
B is l 1 4 .0 0  —  'G rz e c h y  
dzieciństwa* —  film polski.
15.10 —  Historia. 15.40 —  
'Chronić czy nie chronić' —  
film przyrodniczy. 16.10— Te­
atr Familijny: 'Nasza mama 
czarodziejka'. 16.45 —  Pro­
gram na popołudnie i wieczór.
16.50 —  'Siedem żyozeń' —  
serial dla młodyoh widzów.
1 7 .4 0  —  Polski Ośrodek Infor­
macji Turystycznej w Paryżu
—  reportaż. 18.00 —  Teleex- 
press. 18.15 —  Studio sport
1 8 .4 5  —  T e le w izy jn e
Wiadomości Literackie. 19.15
—  'Czterej pancerni i pies' —  
serial prod. polskiej. 20.10 —  
D o b ra n o o k a . 2 0 .3 0  —  
Wiadomości. 21.00 —  Kabare­
ton —  wspomnienia. 22.30 —  
'Hania' —  film fab. prod. pol­
skiej. 23 .55 —  Program na 
niedzielę. 0.05 —  'Szansa na 
sukces*. 1.00 —  Panorama.
1.30 —  Uczmy się polskiego.
2.00 —  'Czterdziestolatek* —  
serial prod. polskiej.

TYP-1
8.00— Eko echo. 8.15 — Z  

Polski. 8.30 —  Wszystko o 
działce i ogrodzie. 9 .00  —  
Agroiinia 9.30 —  Wiadomości 
9.35— 'Były sobie odkrycia* —  
serial anim. prod. francusko- 
kanadyjskiej. 10.00 —  'Dziew­
czyna z oceanu* —  serial prod. 
australijskiej. 10.25 —  Ziarno.
11.00 —  Studio Olimpijskie f— 
A tia n ta ’9 6 . 1 3 .0 0  —  
W iadomości. 13.05 —  Kraj.
13.30— Koncert Życzeń. 14.00
—  'Zwierzęta świata' —  film 
dok. prod. kanadyjskiej. 14.30
—  Walt Disney przedstawia
15.45 —  'Złote lata rock and 
rolla*. 16.35 —  Swojskie klima­
ty. 17.05— “Bill Cos by show*—  
serial komediowy prod. USA
17.30 —  Swojskie klimaty.
17.50 —  Kartka z  kalendarza
18.00 —  Teleexpress. 18.25 —  
Nowożeńcy. 18.55 —  Swojskie 
klimaty. 19.10 —  "Szpital Do­
brej Nadziei* —  serial obycz. 
prod. USA 20.00— Wieczoryn­
ka  20.30— Wiadomości. 21.10
—  'Jeszcze raz Pearl Harbour*
—  film s-f prod. USA. 23.00 —  
Studio Olimpijskie —  Atlan- 
ta'96 (w przerwie, ok. 24.00 —  
Wiadomości). 1.10 —  'Pula 
śmierci' —  film sensac. prod. 
USA 2.35— Studio Olimpijskie
—  Atianta'96.

POLSAT
8.00 —  W  drodze. 8.30 —  

Disco Relax. 9.30 —  Kimba, 
biały lew —  serial anim. 10.00
—  Candy-Candy —  serial ani­
mowany. 10.20—  Smakosze 
rozkosze. 10.30 —  Fashion TV.
11.00 —  Rajska plaża —  serial 
dla młodzieży. 12.00—  "Wielki 
piknik* —  s. USA. 13.35 —

'Zakręt rzeki* —  film fab. prod. 
USA 15.10 —  Magazyn. 15.30
—  O skar. 16 .00  —  
Popołudniów ka w teatrze.
17.00 —  Informacje. 17.15 —  
Wędrówki myśli —  serial doku­
mentalny. 17.45 —  Sobotni 
konkurs filmowy. 18.30 —  Mi­
strzostwa Polski w  Tenisie 
Mężczyzn. 19.45 —  Disco Polo 
Uve. 20.40 —  Losowanie LOT­
TO. 20.50 —  Informacje. 21.05
—  "Wzgórze Złamanych Serc*
—  USA 23.20 —  'Podwójne 
uderzenie' —  film fab. USA
1.10 —  Życie jak sen —  serial 
amerykański. 1.45—  Playboy.
2.15 —  'Przeklęte góry* —  se­
rial kanadyjski.

POLONIA-1
7.00 —  T  and T* —  serial 

USA. 7.50— Bliżej filmu— ma­
gazyn. 8.20— Kurs rysunku dla 
dzieci. 8.45 —  Teleshop. 9.10
—  Filmy animowane. 10.45 —  
‘Stellina* —  serial obyczajowy.
12.05 —  'Zbuntowana' —  se­
rial 12.45— Teleshop. 12.55—  
Muzyka. 13.00 —  Muzyka w 
południe: Koncert Wolfganga 
A. Mozarta 14.00— Bliżej filmu
—  magazyn. 14.35 —  Sports 
World —  magazyn. 14.45 —  
Pełnym gazem —  magazyn.
15.30 —  Teleshop. 16.00 — I 
Tarzan  na Manhattanie* —  
film. 17.50 —  Filmy animowa­
ne. 18.45 —  'Stellina* —  serial 
obyczajowy. 20.15—  'Zbunto­
wana' —  serial obyczajowy.
21.00 —  'Michał Strogoff —  ku­
rier carski* —  film. 22.50 —  
•Mózg* —  horror USA. 0.30 —  
Power danca. 1.45— 'Mózg*—  
horror USA (powt). 3.30 —  
Reportaż z planu. 4.00 — Disco 
polo —  magazyn.
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S ie b e r t  & P a r t n e r

JAB — międzynarodowa kolekcja tkanin na zasłony I meble 
To klasyka I nowoczesność 

ZSA ‘Siebert & Partner Vllnlus* — 
pełnomocny przedstawiciel w Nadbałtyce.

Zapraszamy do obejrzenia nowej kolekcji w ‘Uźuoiaidq parduotuv6”, 
Vilnius, ul. A. Gośtauto 6. Tel.: (8-22) 61-25-42. 61-73-41.

(lam. 917)

Codziennie

w "Kurierze Wileńskim" 
możesz zamieścić drobne prywatne 

ogłoszenie do 5 słów za darmo!
Kupon    —...— v ........... ...............

Adres, teL

Po w ypełn ien iu  powyżej zam ieszczonego kuponu z  
treścią ogłoszenia prosimy go wyciąć I wysłać na adres re­
dakcji.

2056 VRnlus, Laisvśs 60,
Kurier Wileński", dział reklamy, teł. 42-69-63.

EKRANY
SKALVUA —  1 sala —  premiera 

"Jak najdalej od Las Vegas" (USA, dra­
mat) —  o 12,14,16,18,20.2 sala —  ”Safl" 
— (Węgry, bajka anim.)— o 1130,15.50. 
"Wielka przygoda "Zorro" (Meksyk, ko­
media przygodowa):—  o 12.40,14.15,17,
18.40.20.20.

LIETUYA —  "Biegnące mniszki" 
(W . Brytania, przygodowa komedia)— o 
12,14,16.

HELIO S —  1 sala —  "Weekendowi 
żołnierze" (USA, komedia): 19-20. V I I  —  
o 11.20,13,14.40,1630,20; 21.V II —  o
14.40.1630.20. "Noslradamus" (W . Bry­
tania, Francja, USA, dramat) —  o 18.20. 
21 .V II —  "Nlesłyszane —  niewidziane" 
(Rosja, filmy anim., w jęz. lit.) —  o 1330.

OGŁOSZENIA 
DO "KURIERA WILEŃSKIEGO"

można dać również w śródmieściu
Obecnie, aby dać reklamę do "Kuriera Wileńskiego" 

niekoniecznie jest jechać do Domu Prasy. Ogłoszenia do 
naszego dziennika za pośrednictwem Biura Reklamy przyj­
mowane są pod adresem: ”Vilnius, VJ kapitaline statyba", 
Gedimino pr. 37, gabinet nr 9, drugie piętro.

Tel. 61-66-64.

Proponujemy 1 sprzedajemy siatkę 
ogrodzeniową.

Tel. 69-01-36.
(Zam. 270-D)

17 września br. pielgrzymka Paryż — . 
Lourdes.

Tel. 61-34*24.
(Zam. 562-D)

Firma PEZ proponuje komputerowe 
programy dla biur I księgowości.

Tel. 26-72-60.
(Zam. 256-D)

FAKSAS INFORMATORIUS
Bezpłatna 
informacja 
faocem 
przez 
całą 
dobę.

( 8 - 2 2 ) 2 6  2 2  2 8  (z™, si4)

N/ilniaus a g e n tu ra : tel. GS 2 5  2 4

ÂLNOSMOKWIOaEKnWS mwgm
Kuraykomputerowe: 

Podstawy pracy 'z PI 
•  Windows 95 

, •  WinWord, 
j f  •Poczta elektronowa
mKRUKj
- B fc . Jwlmklo 18, yilnlM I 

4 T*Ł 61-08-34

saśśas

2  sala —  "Ochroniarz" (USA): 19-20. V I I  
—  o 11.50, 1630; 21 .V II  —  o 16-50. 
"Doskonały świat" (U S A , film psycho­
logiczny) —  o 14.15,19.15.

YILN1US —  "Asy oceanów” (USA, 
przygodowa komedia): 19-21 .V II  —  o 
1230,14.20,16.10,18,19.50.

PERGALŻ —  "Patrol na nartach” 
(USA, przygodowy) —  o 13, 16, 1930. 
"Emanuella 2" (Francja, dramat erotycz­
ny) —  o 1430,18.

Y ID EO SALO N "Oao" —  19. V I I  —  
"Jesienna sonata" —  o 17.30, "Niebo 
nad Berlinem" —  o 1930; 20.V1I —  
"Narzeczona diabła"—  o 1430,' "Tabor 
idzie do nieba" —  o 16, "Amadeus" —  o 
18; 21 .V I I  —  "Próba orkiestry" —  O 
1430, "Noce C abiriT  —  o 16, "Casano- 
va" —  o 18.

(Zam. 907)

Sprzedam 2-pokoJowe miesz­
kanie przy uL Statybinlnkif.

Tel. 61-52-29.
(Zam. 908)

Przedsiębiorstwo "Antarktis" 
naprawia lodówki w Wilnie, Jego 
okolicach i na działkach.

Gwarancja — 1 rok.
Vilnius, tel. 75-24-79,46-71-78.

(Zam. 258)

Sprzedam licznik energii elektryczne] 
Jednofazowy, dwutaryfowy.

Tel. 26-61-43.
(Zam. 563-D) 

Foto, wideo, samochody, weselni 
muzykanci.

Tel. 77-38-39.
_______________________(Zam. 564~D)

Weselne gcepodynle.
Tel. 42-09-38.

Firma proponuje solidną pracę.
Tel. 62-95-11. (Zam. 561-D)

Do wynajęcia 2-pokoJowe 
umeblowane mieszkanie w rejo­
nie ŚeSklnć.

Vilnlus, tel. 46-63-70,63-96-1Z
(Zam. 784)

r KALENDARIUM
•  Piątek (19.VH) jest 201 dniem 

1996 r. D o  końca roku pozostało 165 dni
• 7!msk Zodiaku: Rak.
•  Imieniny; Marcina, Wincente­

go-
•  Wschód Słońca —  5.08, zachód 

— 21.41. Długość dnia 16godz.33min.
• Księżyc— Nów od 15 lipca.

Litewska Służba Hydrometeo­
rologiczna przewiduje na 19 lipca za­
chmurzenie zmienne, lokalnie nieduży 
deszcz, z  możliwością wystąpienia 
burz. W iatr z kierunków północnych i 
północno-wschodnich, umiarkowany. 
Temperatura 16-18 stopni.

W  ciągu następnych dwóch dni lo­
kalnie, przeważnie w rejonach wschod­
nich, nieduży deszcz. Temperatura w 
nocy 5-10, w  dzień 15-20 stopni.

Zagłada kotików
Jednym z  najdalej wysuniętych 

na wschód terytoriów rosyjskich są 
położone na Oceanie Spokojnym 
Wyspy Komandorskie. Żyje na 
nich o wiele więcej zwierząt niż lu­
dzi. Szczególnie upodobały sobie to 
miejsce kotiki. Latem na głazach 
nabrzeża przebywa około 200.000 
tych zwierząt

Kotiki, zwane też niedźwie­
dziami morskimi, to  mięsożerne 
ssaki morskie należące do rzędu 
płetwonogich (rodziny uchatkowa- 
tych). Zwierzęta te żyją w grupach 
złożonych z jednego samca i około 
40 samic. Samiec, by stać się "pa­
nem haremu", musi wykazać się siłą 
i doskonałą kondycją fizyczną, po­
konując w walce licznych konku­
re n tó w . N iezw ykła  p o te n c ja  
samców kotików stała się na Dale­
kim Wschodzie źródłem przekona­
nia, że organy płciowe tych zwierząt 
mogą być surowcem do produkcji 
silnych afrodyzjaków. Dla ich uzy­
skania na przełomie czerwca i lipca 
myśliwi zabijają tysiące kotików, 
głównie samców.

Odławia się tylko 3-4 letnie 
osobniki (starsze bowiem są pod 
ochroną). Najpierw przegania się je  
z  wody na ląd. Ciężkie, niezgrabne 
zwierzęta, niezdolne do wspinania 
się  po wysokich, przybrzeżnych 
skałach, nie są  w stanie uciec. Teraz 
wystarczy kilka uderzeń potężnej, 
drewnianej pałki, aby pozbawić je  
żyda. W  czasie sezonu na plaży za­
toki Podjomnaja zabija się d o  500 
zwierząt dziennie.

Wycięte penisy kotików suszy się 
w specjalnych halach, potem pakuje 
i wysyła do Pietropawłowska Kam- 
czackiego. Pośrednik kupuje je za 80 
tys. rubli (ok. 50 dolarów) za sztukę. 
W  Moskwie, u koreańskich handla­
rzy, cena rośnie do 100, a na czarnym 
rynku w Seulu— do 200 dolarów.

Mięso kotików nie nadaje się

do spożycia przez człowieka. Daw­
niej karmiono nim hodowane tu 
norki. Teraz na Komandorach nie 
ma już ferm i nie ma norek. Niepo­
trzebne mięso zakopuje się lub wy­
rzuca do morza.

D aw niej sporym  popytem  
c ieszy ły  s ię  skó ry  d orosłych  
zwierząt, jednak mieszkańcy Ko­
m andorów  n ie  p o tra f ią  przy­
gotować ich do dalszej produkcji 
Robią to,tylko Amerykanie.

Aby sk ó ra  k o tik a  nabra ła  
wartości, trzeba ją  poddać Uczące­
mu 125 faz i trwającemu ponad 3 
m iesiące procesowi. D la fu ter 
o d ław ia  s ię  jed y n ie  cz te ro ­
miesięczne szczenięta. Co roku, za 
sprawą zastrzyku paraliżującego 
układ krążenia, traci życie 6000 
młodych zwierząt.

Masowe polowania na kotiki 
doprowadziły na przełomie wieków 
do niemal całkowitego wytrzebie­
nia gatunku. Udało się je uratować 
dzięki międzynarodowej konwencji 
z  1911 roku zabraniającej ich 
odłowu. Jednak po pewnym czasie 
Rosja przestała przestrzegać zaka­
zu. Dziś polowania na kotiki odby­
wają się pod kontrolą Kamczatryb- 
wodu — Kamczatckiej Inspekcji 
W odnej. Szef wydziału ochrony 
ssaków morskich d r Władimir Bu- 
kanow twierdzi, że na razie istnie­
nie gatunku nie jest zagrożone, ale 
przyznaje, że i w Rosji powinna 
zostać  wprow adzona całkowita 
ochrona katików. Najpierw jednak 
należałoby rozwiązać problem za­
trudnienia dla mieszkańców Ko­
m a n d o ró w  za jm u ją c y c h  s ię  
odłowem tych zwierząt. Dziś, gdy 
wyspy znalazły się w katastrofalnej 
sytuacji gospodarczej, ludziom tym 
zostało m orze pełne bogactwa. Po­
lowania na ryby i kotiki to  jedyna 
możliwość ich przeżycia.

"Focus*

ToWnejsce 
czeka na Twofą**

* r

Przychodzi d inozaur do sklepu  
spożywczego i mówi:

- —  Poproszę 10 ton bananów, 5 ton 
pomarańcz, 3 tony jabłek i 200 worków 
ziemniaków.

Sprzedawca jest zdziwiony.
—  Dlaczego kupuje pan dziś tak 

mało?
—  Lekarz zalecił mi dietę.

Przychodzi dinozaur do jubilera i 
mówi:

—  Chciałem  kupić pierścionej 
zaręczynowy dla mojej dziewczyny.

Jubiler
—  Obawiam się, że nie mam takich 

dużych rozmiarów. Ale niech pan przej­
dzie na drugą stronę ulicy, tam wyrabiają 
uchwyty do rynien.

Przychodzi dinozaur do zakładu foto­
graficznego trzymając w  ręce film do 
wywołania. Fotograf:

—  Niestety, mamy awarię. Proszę 
przyjść później.

—  P óźniej, później... M n ie  się 
śpieszy!

—  Z  jakiego powodu?
—  Wczoraj wróżka przepowiedziała, 

że lada chwila wyginiemy.
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